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Podpisanie ·· wspólnej deklaracji ': 
Polskie; Rzeczypospolite; Ludow~i '; 

i Królestwa Kambłtdż, 
WARSZAWA (PAP). Dnia 9 bm. ksłąłę No- 1 . . . . ',,) 

rodom Siha. nouk wraz z towarzysząc:nnł n,u l, D'e k I a' ra cJe a ) 
olobaml w godzinach rannych l'owrócU samo .' . . 
lotem z Gda.1iska do Warszawy. i Na zapro&zenie Rady Pań- ) 

-------------------------;...,..---:-:------ Po obJedzi. odbyła się w' stwa i. r~du polsk!ej Rzec2Jy- l 
pałacu w Natolmie uroczy:; ,:(' .',: I POSpolllte] I,;ud{)weJ. balW1-ł w \ 
pod1pisania wspólnej deklara- P?l~ce, jako WYSO~1 przedsta- / 
cji Polskiej Rzeczypospolitej W1C'u;1 J. K. M. krola K~m~o- ) 
Ludowej i Króleś-twa Kambo- dzy 1 narooo kambociianskle- ) 

Delegacje rządowe 
Z\\'iqzku Radzieckiego i Jugosławii 

kontynuują rozmowy 

Wiceprezydent Republiki Indii 
d,rSarwa-paW Rad-h(lk risznan 

Fot - CAr 
cli . ' go, J. K. W. Sam dech Preah 

y ,Norodom Sihancuk Upa,yuva- l W porcie lotniczym na Okęciu, przybra-
Ze strony polskiej deklara- i reach. \ nym. flagami o barwach narodowych In-

cję podpisał przewoonic-zący Jego Król~wskiej W~okości I dl! i Polski oraz transparentami głpszący-
Rady Państwa - Ąleksander towarzyszyła delegacja narodu ) mi przyjaźń międLY obu narodami, zebrały l 
Zaw~\lzk.i, ze" strony ~r6lestwa khmerskieg·o w następującym l \. lię liczne rzesze mieszkańc6w stolicy, by 

MOSKWA (PAP). ' w 
dniu 9 cienvca· o godz. 
II kf'ntynuowane by!y 
IHI Kremlu' rozmowy 
m:ę<:Izy del~.~aciami rzą­
dowymi Związku Ra­
dz;eckiego i FedEr~cyi·­
ne.i Ludowej Republiki 
Jugoslaw:i. W rozmowie 
wzi~li udział: ' przewod­
n;czący Rady Mi,n;strów 
,ZSRR N. A. JJu.ł,ani:n, 
czlon'!!k Prezydium Rady 
~ajwyżs;:ej ZSRR- N. S. 
C'bruszezow, przewodni­
cz~cy , PrezY·dill.p\ R-ad~ 
Najwyższej ZSRR .K. J. 
Wlll'Onylcw:" " pie r:wlJ~Y 
:r.utępca przew(\dnlczace 
lO Rady ' Ministrów 
ZSRR A; I. Mikojan, 

pierw,zy zastępca prze­
wodniczącego Rady Mi­
nistrów ZSRR W. M. Mo 
łotow i minister spraw 
z~granic;mych ZSRR -
D. T. Szepiłow. Ze stro­
ny jugosłowiańskiej wzię 
li udział w rózmow:e: 
prezydent Federacyjne.i 
Ludowej Repuhliki Ju­
~osław!i J6ref Bnn­
Tito, wiceprzewodniczą­
cy Związkowej Rady 
\\'ykonawczej E. Kar- ' 

. iłelj, sekretarz stanu do 
s:praw zagl'anicznych­
K.,.-I Popovlc; , ezłÓnli-k; 
Związkowej R<>.dy Wy­
konawczej . M TodofO­
"le, przewodn;~7.ącv Ra­
~y Wykonawczej Ludo-

wej Republiki Chorwa- Kamoodzy - wY!polci, nadzwy składzie: I serdecznie powitać dostojnego gościa. l 
cji J. Błaźevic. czajony i p2łnomo::ny przed>;ta-I J. K. W. ksiaże Siso\V<,-t VI.· . : I Na płYCie lotniska ląduje specjalny pol-

wici.el króla i narodu Kam- l nJpong, J. E. O~m Chheang! J ski samolot z Pragi. Wysiada z niego wice 
Obecni byli ze stro:n' b?dzy - JKW ks. NorO(!om Sun -. przewodmczący zgro-II' prezydent Republiki Indii dr Sarwapall1 

J'~dz:eckie.i: W. W. Koi- S,hanO'Uk. madzema Narodowego, . I Radhakrisznan. 
nlecow,E. P. Firiuhln, Prz~ p-o:dPiupiu d~klaracjl J. E .. Leng Ngeth, - e:-Jo~ek I,. Wiceprezydenta Indii serdecznie witają: 
L. F. I1.1iezow, K. D. I,e- obecn! byll: .Jm:e! Cyranl\:e- WysokteJ Rady KrolewS'Klel, I· Rrezes Rady Ministr6w _ J6ze\f Cyrankle­
wyczkin, !l ze .trony i'J- w'icz, Zenon Nowak. Kon;,al1- pan Non.1i( Kimny -- \vi~e- I) wicz, zastępcy przewodniczącego Rady Pań 
~osłowiań-,kie:i: W. Mi- ty RokO$so\\'ski, Adam Rapac- p-rze\'vodn\czący Itacty MlDJS-I; .twa _ marszałek Sejmu _ Jan DembC1\v 
eunovie, I. VUfan I A. ki, zastęp:y przewodniczącego trów i minister spraw zagra- ) Iki i Stefan 19nar, wiceprezesi Rady IMi. 
Vratulla. Rady Państwa - marszałek nicznycn, . nlatrów _ Tadeusz Gede i Stefan Jędry-

Tematem wymiany po Sejmu Jan Den:boowski i S~- pan Ngo Ho.u - nel· ~ztabu ) chowskl, !'Qinistęr spraw zagranicznych _ 
glądÓw ... były Z~gadn. i!!-I fa~ . Ig~ar, wlceprezel, Rady g!ówneg~ lotm<:twa Królestwa \ Adąm. Rapacki, sekretarz Rady Państwa­
r.. la, ktore omawiano ped MLlllstrow - Tade~~~ Gede, Kal?bodzy, ,' .. I Stanisław 'Skrzeszewski, członkowie Rady) 
czas pierwsze~ą. sDOtka.- . sekr~tarz Rady Pa~s~ ~, - : .pąn :~(jc l "" I' ''-n:-:-- sekretarz ) Pan.twa -,--Wiktoi: KI05iewJcz ' i Oskar Lan ) 
nii. Itozmowy przebie,a Stan~!la.w gkrzes.z,e\~~kl, człoo- gener!,ny . deległc~!J . \, Je, 'członkowle Rządu, ambasaClor PRL w 

3 :"., Qrz:l'jl\ZQ~j _tse~ko~~e _:!t~~Pł\n~~r! l, rł~ ", p.w ps. T.oucn - J'>t'z~ta- (- "Indtach --,-- '3: GrunzińsU~ 1 - '- . ~ -. 
deczne) .. ~trnosferze, ~, oraz w~i ur7-.~dnlcy . MS~: , MClel Iwn.gresu narodow~g-o, :/ : Kort:ip'lmia hO,norowa Wojska PolSkiego 
duchu szczerośC: ' I ' cal~ W CZa81~ .WIZy.ty ks. Slha.. P8!1. Soeur Kean - .p.z~d- , odda'e wice rez 'dentowi Indii honory woj 
kowitego wzajemnego nouk.'!, 'N )ja.ol,n l!' . . przew.orl- s-taw-1Clel prasy narodowej. . I k J O :k'P t Y h d we In 
zrpzumienJa. niezacy Rady Pań,twa . .;prz~-I ~. ezui.swego p,~bytu , Jeło ~ , .. o~e. r la ra gra ymny naro o -

kazal na Jego ręce dar 00 na-I Kl·,):<-: \\r~k~ Wvs'jkos~ ( cllonka dll 1.Po.lsk!. 
. rodu polsk.le,o rlila narodu I wie delegacji khmerskiej prze l?z.lecl. ze. szkpł .war8.n~l>kich wręczają Konfe"ren' cJ-a ' prasowa Kamb9!iży :---- ,komplebn2 wy· pro'.vadvili rozmowy z prze- ) gO~CIOWl w.lązankl kWlatow. l 
'. posażen! e . un.iwersalnej sali wodn.icUloy:n Rady Panstwa) Głos z~blera zastępca przewo?niczącego-

D k operacyjnej. (Ciu da}szy na. str. 2) Rady Pans~wa - marszałek SeJmu - J. 

W omu Dzienlli . ar za. ' De~bo~~~~~iedzi na .łowa powitania PrH-

MOSKWA (PAP). II 
bm. odbyła gi~ w Cen­
tralnym Domu Dzien­
nikarza konferencja pra 
$CJwa dla dzi "n:1ikarzy 
;oadz ieckich i :~agron! rz­
nych. Kierowl11k wydzia 
lu prasy \, 'Ministerstwa 
~pra w Zagr::inicznyc:t 
ZSRR, lI,JiC'Ww poinfor­
mował zebran~'ch o -pc­
bycie J. Ęroz-Tito i N. A. 
Bułganina w Leningra-

cizie. Po zapoznaniu 
aziennikarzy 7, przebie­
giem rozmów mię<:lzy de 
;;ogac,iami rządowymi 
7.SR.R ; FLRJ I1jlczow 
;:akomunikowa l • że Hl 
czerwca prezydent Tito 
wyjeżdża wraz z N. S. 
Chruszczowem do Sta­
lingradu. ZastęPCA s-t!­
kretarza do spraw 1n­
formacj i Związkowego 
Komitetu Wykonawcze-

go FLRJ Sokarac oś­
Wiadczył, że prezydent 
Tito i inni członkowie 
jugo,łowiańskiej . delega­
cji rządowej byli ~łt':b(l­
ko wzruszeni wyjątkowo 
sl!rdectnym p0wltanie-m 
ich przez mieszkańców 
Leningradu. 

Następnie IWC'Ww I 
Sokarae odpOwiadali na 
pytania d~ienll:karzy. 

I 

CAF - fot 
Mied~ 

Ustąpienie 
Ilaganowicz8 

Pola GóJawh:zyńska - odznaczaDR 
Krzytem Komandor.kim Ord.r. 

MOSKWA (PAP). Prezydium 
"ady Na.lwyższej ZSRR uwzględ­
'Iil~ prośbę I za<tępcy przewod­
niczącego Rady Ministrów ZSRR. 
L.' M. Kaganowlcza o zwolnieniu 
!lo ze stIlnowiska . prlewodnicz~ce­
ł" PaństwoweRo Komitetu Rady 
Mlni6trów ZSRR do Spraw Pracy 
I l'I&c .. Dzienniki m<,>~kiewskle 1>Q­
dają. ~e nowym prz,",wodniczącym 
tego komit@tu ,,ostał' A. P. Woł­
kaw. 

Kaganowicz jest ,iednym z plę­
ciu'wicepren'lleró'w ZSRR i ~tal na 
ctele Komitetu do Spraw Pracy 
r Płac od chwill ~ego utworzenia 
tj.' od 25 maj .. 1955 r. 

Wo/kow . je!t przewodniczącym 
Aaciy Związku. Rady Najwyższej 
ZSRR. 

~ 
I
, NAJDLV~SZIl: NAZWJ!I.~O 

NA SWIECJE 

Dzienniki !ondyń<kie porlllj •. 
te do stolic:" W. Bryllln!l mil 
przybye' drużynA Cricketa, z 
WY$llyl"ldżl. . 

.Jeden l ,awodnl·k6w te.l dru 
;\yny no~! n".lp"/l.wdopodobnl.i 
r>ajc!łul."'le nA7wlsko !'lA św!p· 
de. Gracz ten nRZY"-'a ~l~: 
Ll!kel'l~ La" .RUM l'IulArnai-
1'I.v"l~!'I!v@lv.kabu!aimaln.va' 

vaorlakebbalau .. 

..M,*~'Wl".tt 

Odlodzlnla Polski 

6 czerwca br. w siedzibie Związku Literatów P ólskich, od~ 
była się uroczys t. CJ3Ć jubileuszowa 60-lecia urodzin znakomitej 
powieściopisarki, autorki "Dziewcząt z Nowolipek" i "Raj­
skiej Jabłoni" - Poli ,Gojawiczyńskiej. Podczas Jubileuszu 
Minister Kultury i Sltuki - Kuryluk odznaczył pisarkę Krzy 
żem Komandorskim Orderu Odrodzenia Polski. . 

CAF - fot. Mott! 

mÓWi;.a;;;;;:I~nl I~dil ! 
złożył wizytę 

. prz ••• dnlcz,clmll 
Rady Państwa PRL 

WARSZA W A (P AP). 10 bm. w godzinach 
popołudniowych wiceprezydent Republiki 
Indii dr S. Radhakrisznan złożył wizytę 
przewodniczącemu Rady Państwa Aleks-a'n I 
drowi Zawadzkiemu. Wiceprezydentowi In \ 
dii towa. rzynył ambas. ador Republiki Indii l 
w Polsce S. Menon. 

W czasie wizyty obecni byli: sekretarz 
Rady Państwa Stanisław Skrzesze'Nski oraz 
ambasador PRL w Indiach J. GrudzińskL 

'" ... .;. 
Na zaproszenie Rady Państwa i Rządu 

PRL przybył do Polski z oficjalną wizytą 
wiceprezydent R.epubliki Indii, dr Sarwa- ) 
palli Radhakrisznan, piastujący równo­
cześnIe od 1952 r. st!lnowisko prze\vodni­
czącego Rady Stan6w, tj. Izby Wyższej 

(Dokończenie na str. 3) 

----------------000®00G0----------------
Walne zlJrom~dzenl8 w,borczl Rady Adwokackiej 

W dniu g bm. po raz pierw- I w swym wystąpieniu wicemin. 
szy w dziejach n:eszow,kie; Rek, po 'raz pierwszy przepro 
adwokatury odbyło się walne wadzone wybory Członków do 
zgromadzenie wyborcze Rady Rady Adw6lkackiej (doty<;h­
Adwokackiej Wojewódzkiej Iz czas byli oni mianowani),· to 
by Adwokatów w Rzeszowie, wyraz dalszej demokratyzacji 
w , którym wziął udział wice- ::ycia adwokatury, to coraz 
miriister sprawiedliwości - sci~lejsze włączanie się . adwo 
Tadeu~z ' Rek, przed~tawiciel katów do budowy socjalizmu 
KW PZPR - Zenon BorowIk, w naszym kraju. . ' 
prezes Naczelnej Rady Adwo­
kackiej - Rozenbli~, prezes 
Sądu WOjewódżkiego - pro­
kurator wojewódzki - Bier­
nat, przedst3wiciel Woj. Kom. 
SD, i Woj. Kom. Frontu Naro­
dowego - poseł Stanis ła\v 
Gabry), wiceprzewodn. PMRN 
w Rze.szowie \ Przybek. 

. 6bradom 'przewodniC'lYł Sta 
nisław Szwaia. Jak Z!lznaczył 

Ze sprawozdania, złożonego­
przez dziekana Izby Adwo- I 
kackiej mgr Mariana 1\o1i3,51-
ka, iak i z .toku obrad wyni­
kało, że w adwokaturze, choć 
działa ona coraz lepiej, wiele' 
.ieszcze trzeba :zmienić, · że w 
jej życiu istnieją poważne pro 
bierny. Jednym z nich, to pa­
ląca konieczność zwalczania' 
teoryjki o apolityczności ad-

wokatów. Na 179 adwokatów 
w naszym woj. zaledwie 12 
należy do :PZPR. 24 do SD. 
6 do ZSL, są także działa-

(CI". dałszy na str. 3) 

Ą1.RYS - Co obrzydza 
konsumel1tom życie 

WŁ. JAWCZAK - Nieda­
, leko Krosna 
NOwińy Sportowe 
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Podpisanie wspólnej deklaracji 
POlskiej Rzeczypospolitej Ludowej 

CRZZ przedkłada rządowi wniosek 
o uchylenie ustawy o zabezpieczeniu 

Królestwa Kambodży socJalislyczneJ dyscypliny prucy • I 
WARSZAWA (PAP). Prezy­

w Polsce jut dobitrlym wyu- darezych, W tym eelu %ostan~ dium Centralnej Rady Zwi,r­
zem tej pGlltyki. wys,lane w nieclalekiej przysz- ' ków ZawodO'Wych na siwym 0-

pllny pracy &potka ~1 t: ze .74'0" 

zumlen.iem ! poparciem ze 
strony ogóJu robotników l pra­
cown.ików. 

Centralna Rada Zwi ązk ów 
Za wodowych je!t równ i eż prlt 

Zjazd Ekonomist6w 
Polskich 

(Cl~, dabr.y Ile litr. 1) 
~ej Rzeezypospolitej Lu­
dowej - Aleksandtt'em Za.­
wadzkim, prezesem Rady Mi­
nistrow - J. Cyrankiewiczem. 
w;iceprezes~m Rady M;nistrów 

Tadeusze-m Gede, mini­
strem spraw zagranicznych -
Adamem Rapackim i inn,yml 
członkami rządu polskiego. 

Układy gene ws'kie I praca łoś-c·i dG każdego z tych ~a- statJnim p03 iedzeni u podjęlo n~ 
międzynarodov.'ej komisji nad- jów misje gospodarcze. Po- stępując ą uChwalę : W toku 
zoru i k o>ntroli odg·ryw ajlł do- nadlo ' oba rządy zadeeydowaly ofiarnej pracy szerokich rzesz 
niosłą role w dziele umocnie- zbadan:e możliwości wymiany robotników i pracownikow o 
nia pokoju w Azji i na całym delegacji kulturalnych , któ- realiza~ję planu 6-le~niego _ 
świecie. Królewski rząd Kam- rych zadaniem byłoby nawią- wzrosła świadomość zalóg 1 
bodiy, wykonując poslanowie- 1.an~ e ścisłych kontaktów w troska o rozwój gospodarKi na-

k onana. że jeśli R~ąd Pol~kiej k ł b d 
Rzeczypo;,;pclitej Lud''"Jwej u- %a ońc%y O ra y 

Rczmowy te dopl'o\vadzily 
dtl następu jących wyników: 

Polska RzeczpM<poli ta Ludo­
wa I Królestwo Kambodży 
Itwlerd'zaJą zgodnie, że ich 
Itownku ~ieraćsię będą na 
pi.,:iu zaoadach pokojowego 
wsp6Hslnle,nia, a mianowicie: 
poszanowaniu tery torialnej in­
tegralności I suwerenności, 

nia u kładó w ge·newEkich, przy d'z,iedzinie nauki, techniki, rod.owej _ um ocniła się S0 -

cZj'·nia s-i /1 w powa żnym stop- sztuk i ~ kultury . cjalistyczna dyscyp~ina pra\:y. 
niu do utrzymania pokoju w Sporządzono w Warszawie, W nll!s'zych stary': h l n,)w o-
Indoch inach. dnia 9 CZCl'wea 19H r"ku. zbudowany('h zakładach ufor-

Rzad Królestwa Kambodży mowaly ' się z'\varte kolektywy, 
uznaje ze swe.1 strony zdecy- Zaciekla walki zmniejszyła s!ę wydatnie plyn 
dowanie szczery st~unek rzą- n ość ; :ly robr~ze ! . 
du polsk iego do n i epodleg,łoś- W A I ue rze . MI")(\~ ~ddz.ialy :da~y :obot~ 
ci , suwerer.n o~ci i neu tral- !"'I • , n ,czej, kto re :1a. plynę,y ze WSI 
ności K~mbod ży. Wyraża on LONDYN (PAP)., Kore,po,1- , p:~y~woily sobie naw yki [ d y-

chyli ustawę, to zalogi przec!- / WARSZAW A (PAP). 9 bm. 
si~b i.orstw 1 instytucji w pu- tfzeci dzień obrad Zjazdu 
CZUCIU ?dpowJed'zlalności zl1l Ekonomis·tó w Polsk.ich rozpo­

' ~abzy ~leUS~:łnny rozw6j g~- l czął się od wystąpienia pre­
' podark;1 nal rldrlwej , potra.hą I zesa PTE pr of. dr E. Lipiń­
Siłą. 5'~vego m()r~ln~~o oddrla- sk'iego, który w kilku slowach 
ływa~\a przec~", sta ~.lć !Ię liku \ nakreślił SY. lwetkę wybitnego 
tecz~ l e wszelk.m probom nar1l pols-kiego myśliciela _ Lud'AtI 
szen la regu~a~inu pracy I ~- . ka Krzvv.Ti ckiego zmarłego 
sz ~ ze bardZieJ ugruntu'a, -śwla- I pr zed 15 ·lat,Y. Zebrani uczcili 
doomą, sG:::jahstyczn, dysrypli- jeao pam i ę ~ chwilą ciszy. 
nę pracy. D 

uznanie dla w·ielkiego wkładu dent R.eutera podaJe z Lond~-I scyplinę pracy. n owoczesne} 
PoJs'ki, jako członka mi~d?;y- nu,. ze wiJjska fr~~c-us~:e wie.lkoprzemysłowej produk­
narodowej komisji nad'zoru I wspierane przez cz.?ł~1 I he~1i c)! , Wśród na}szerszych mas 
kGntrolli w Kambodty; w dzle- koptery, tocz~ lac1ekłe w~lk pracujllcych ugrun,towało się 
ło utrzYl:na'nia pokoju w Kró- z powsta~caml ~a .pogralllczu przek.Gnanle, że świad'0l!la d y­
lestwie. alge:s<kG mar()Kansklm oraz scypllOa pracy jest llolezbęd-

._ .. __ "__ Dyskusję r ozpocząl R. Do-
nieagresji, nieingerencji w 
wewn~wme spraw.y - po­
wyższa zasada dotyczy wszyst­
kłch dziedz'n , to jeM dziedzl­
n.y Ideologicznej, polil.ycznej, 
ekonomicznej równości i 
wzajemnych korzyśc i onz po­
kojoweg,o współis·tn;en:a . 

Pl'llska Rzeczpospolita Ludo­
wa i Króles·two Kambodży 
wyrażają przekonanie, że pow 
szechne uznan ie powyższych 
zasad, które przyczynPy się 

już do odpn:żenia mi~dzyna­
rodowe~o, może walnie przy­
ezyni~ si~ do umocnienia po­
koju na świeole, 

Po operacji 
Eisenho"era 

Królew~k! rtąd Kambodży w gorach Kahy.ll~, w poludm.o- nym warunkiem wykonywa~ NOWY JORK (PAP) . W sobotę 
wyraża rządowi i nar odowi WO. - ws. ~ hodnleJ c'. ę SC1 kraJuh' nia naszych za.dań gosp:J.dar- odbyła się w Białym Domu ko.n-

Ob t tyr fel'encja prasowa. na której l'zecz-
pols'kiem u swój podziw dla le.! rony p()onosz~ w. . czych, 00 czego zależy syste- r.ik prasowy prezydenta Eisenho-
niezmiernego wysiłku przy ?peracJach straty w zabitych matyczne! p:x!noszeoie pozio- wera Hagerty udzielił dzlennlka­
(·dbudo'w ie kraju i jego roz- l rannych. , .. mu materialnego :i kulturalne- rzo m odpowiedzi na szereA' pytań 
woju od czasu wyzwolenia . poważna . . operacja rozwIJa go narodu . związanych z operacją prezyilen-

maszew'icz z Krakowa, który 
uznał za konieczne przywró­
cenie do pracy pedagogicznej 
i naukowej tych ekonomistów , 
którzy w poprzednich latach 
byli od niej odsunięci. Ze 
względu na duży zasób wia­
domości, mogliby oni badać 
gospodarkę krajów kapital~s­
t.yczn.ych 1 zajm ować się kry­
tyką ek",n omi! burżuazyj.nej. 

Polski i dla wspaniały ch wy- m: w pobllzu . ~ranlcy alg;r- W tej syt.uacji zni.ka potrze- tai:>tw l adCZYł on, te .,nle oczekuje 
ników te~o wysiłku. Slwier- sk.o . tU~lskle~ . Po"'.'~ tan :y ba stosowania w yj llhk(lwych przerwania przez pl'ezy·denta peł­
dza, że braterski e przyjęcie miel: \IV meJ pOnieść duze str.a- ś'roclików utrwalen:a dyscypli- nienia swych obowiązków z powO­
zgotowane przez Polskę Jego ty. Wobec szeregu zamachow ny pracy, zawartych w usta- du operacJi, jakiej zoatał poddany 
KrÓlews,klej Wysokości i człon terro.rystyczny.ch, władze kan wie Gzabe. zp\eczen!u g,ocJ'ali- w nocy z 8 nR 9 bm .... 

Następnie przemawial.i: pro­
fes or Kazimierz Laski z 
SGPiS, pro!. Anatol Brzoza z 
Ins-tytutu Ekonomiki Rolnej, 

k · j k ł d I I Hagerty stwierdził Jednak, te 
kom delegacji khmers le cus Je zorgaruZGwa y w ~ e - stycznej dyscypliny pracy % niedawne uchwały Konlr.su ZOl-

wywrze pomyślny wpływ na n.i~y miasta AlJer, Belcourt 19. 4. 195'0 r. taną przedstawione prezydentowi 
przyszłe stosunki między na- wielką oblawt:. . z",tny~a,~(J W zw i ą'l.ku 7. tym Centralna do pOdpisu nie wcz~niej nit 11 

pro!. Stolłńskl z Instytutu 
Nauk Społeezn,ych, 

Polska RzeczpOS'PolHa Ludo­
wa I Króles-two Kambodży 
stwierdzają m'Pólność poglą­
dów na prawo wszystkich na­
\,(ldów wielkich i ma1ych do 
niepocbleglego bytu i wolnoścI. 

rodoem polskim ~ narodęm pr7e~zło 2 . tys. osob, spGsród R.ada i\Vią~k6w Zawodowy.ch bm. 
khmerskim ,i będzie stanowić ktorych po przesluchan,iu are- przed.'klad'a Rząd 0"'.1' Pol~kl'''J' Na inne pytanIa Harel'ty odpo'-

.~ , ~ _ wiedzIał, że udział Elsenhowera w 
przykład dla wszystkich naro- sztowano 800. Rzeczypospolitej Ludowej konferencji panamerykańskiej w 
dów pragnących żyć w przy- Do ~one prz~bylo • bm. 700 wn-iosek o uchylenie ustawy r: Panamie 24 bm. 01'3Z ewentualne 
jaini I pokoju niezależnie od strzelcow alpeJSkich.. Kore~- zabezpieczeniu socJ'alistyczneJ' spotkanie po tej kont",rencjl z Rząd Pol~kiej RzeczypospO­

IQtej Ludowej wyraża uznanie 
dla walk·i narodu Kambodży o 
niepodległość, w której to 
walce naród Kambodży w~ka­
uj hart ! patriotyzm. 

. h t· 'l'l d t R t t erd a że premierem Nehru nie zostały od-różnic lC us rOJow po 'I ycz- ~on en " eu .e.ra s Wl . Z, . dyscypliny pracy. wołane . Z.pytany, czy E!senho-
n~ch. . ' . llcze~no.<c francuskich ~Il Centralna Rada Związków wer przyjmie w środ<: 13 bm. 
. R.7.ąd Pol5kleJ R;zeCz,ypos,p<l- z~r?Jnych ma do 20 bm. wy- Zawodowych jest przekonan"l Adenauera, zgodnIe z planem tej 

kteJ Lud.owej. 1 k.rolewskl rząd I ntesć 364 tys. ż.olni~rzy. że uchylenie wyjątkowych Wizyty. rzecznik prasowy B !ale~o 
Kambodzy ozywlone pragnle~ ~lad7e francuskie komuni- środków zabezpieczenia dyscy ~t~'::I~ s~~~e;~~~ZI:Će n.n~ jye::n;:. niem 'Zacieśnienia obecnej kUJą, ze utworzono 25 jedmo- ____________ :--____ -'-____ :---=-:......_ 
współpracy, uzgodniły, że bę- stek tzw. ,,~-traży obywatel­
clą kontynuować pertraktacje skiej", kt.~ra. ma w5P,ólprac?,­
w celu lawa'rcia umów gos'Po- wać z wGJsklem I policją. 

I!\ząd polskiej Rzeczypo-spo­
litej Ludowej uznaje, że poli­
tyka neutralll10ści i przy jażni 
Kamłloc!ż,y wobec wszystkich 
narodów, które .szanują jej .. 
nie!!>odległ.aś'Ć 1 suwerenność , 
stan'owi poważny ozynnik sta­
bilizacji i pokoju w Azji I na 
c-alym ŚW1'.eeie. Wizyta J. K. W. 
ksi~ia Samdech Preah Noro­
dom Sihanouka Upa,yuvareach 

''' ' 1 
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Dyrekcje za'kładów pracy 
zanladbulq l.aUzDcl .. żobowiqzań 

SIaniaław 
Mackiewicz 
b. premier 
londyńskiego "rządu" 
emigracyjnego 
postanowił 
wr6cit 110 leraiu 

(e) Dyrekcje; ak i rady za­
kladowe, niedostatecznie Inle­
resują się realizacją ZGbowią­
zań zawartych w zakładowych 
umowach zbiorowych. DGWG­
dem tego jest fakt, że od dnia 
podpisania umów dG chwili o­
becnej, nie przystąpiOono w żad 
nym zakladżie do kontrOolI rea 
lizacji zawartych zobGwiązan. 

M. in. w WSK Dębica, nie 
wvkonano zobowiązania od­
n~śnie obniżki godzin nad­
liczbowych. Na przykład na 
pierwszy kwartał zaplanGwan0 

LONDYN (PAP). Sta·nislaw 13.550 ~Gdzin nadliczbowych, 
Cat-Macki~wi.cz, były premier a przekroczono tt: cyfrę o 5.850 
londyńskiego "rządu" e.migra- godzin. Na II kwartał zapIano 
cyjnego I znany pUbldcysta, wano 12.700 godzin, a jui do 
zakomunikował grupie dz{en- dnia 8 bm. przekroczOono ten 
nikarzy lGndyńskich, że po- limit. 
stanOowił wrócić do krajU. Za- Podobne przykłady niewyko 
pov,:iediział Qon równocześnie nania zobowiazań zawartyah 
Ollo&1.enie deklarac ji uzasad'.. w umowach m'ożna spGtkać w 
niającej jego decyzję. 

W kolach dziennikar.k.ich Zakładach Metalowych w D4-

miala ona być wykGnana już 
na dzień l maja br. Swietlica 
zakładOowa miała być wyremon 
towana dG 30 maja br. Nieste­
ty, zobowiązanie to . również 
nie zostanie zrealizowane 
względu na brak kredyt6w. 

PGdobna sytuacja latnieje 1 
w Innych zakładach metalo­
wych. Czy można lit: wit:cdzi 
wić, że pracownicy w clasie 
podsumowania realizacji zakł<l 
dowych umÓw zbiorGwych za 
I pÓłrGcze, nie będą zabierać 
głosu w dyskusji? 

' 3 cze-rwca 1958/ 
l'Gku prtybyła 

.do Wanl!:awy 
44-GsGbGwa' wy 
cieczka Pola­
ków z Kanady, 
którzy przyje·­
chali odwiedzie 
rodziny w kra­
ju. 

Na zdjęciu: 
Przedstawicie! 
radia w rozmo­
wie z dziećmi, 
przybylym4 z 
wycieczko, 
Genowefo, i Jit. 
Ho, OBARA i 
Kazimierzem 
BĄKIEM. 

CAF - fot. 
Matuszf!W$/d 

kim. Jeżeli dziś część prasy a­
merykańskiej 1 niejeden poli­
tyk amerykański m6wią o ko 
nlecznGścl rewizji polityki za­
granicznej USA, to jest to, nie 
wątpliwie, w takim, Cly in­
nym stopniu wynikiem posta­
wy zajętej w ostatnich mle-

pro!, Jan l\'luJiel I WSE 
Łódż, 

prot. Oyrzanow.kl z Un1-
wersytetu Jagiellońskiego , 

mg·r Dunajew~kl pracownik 
Zakladu Nauk Ekonomicznych 
PAN, 

pro!. Waclaw WlIczyński z 
z WSE Po·znań. 

Po przerwieOlbiadowel -
przewodniczący komisji w nio! 
kowej zjazdu eko'nomistów -
pro!. Piotr Ehrlich ze Stalino­
grodu referuje opracowaJ:11 
przez kGmJ.sję projekt wniGs­
k6w. 

W ' dalszymoiągu obrad kan 
tynuowana była dyskmja. Za­
bierali głos: prof. Mężyński I 
Bydg.oszczy, 

mgr Marzanlowlcz z War­
g'zawy, 

mgr Lutobor!kl z SGPiS, 
ostatni w dy skusji zabiera 
gJ-os mgr AfeHowicz z uru­
wers.ytetu Wrocla wskiego. 

Po zakończeniu dyskusji pra 
wie wszystkimi glosami uchwa 
lono projekt wniosków zrefe­
rowanych przez pro!. Ehrllcha. 

Wyniki trzydn~owych obrad 
n Zjazdu Ekonom istów Po·l­
skich. podsumowal prof. Oskar 
Lange. 

Zamknięcia obrad ZjazdU 
dok onał prezes polskiego To­
warzystwa Ekonomicznego 
pro!. E. Lipiński. 

cyjnego wspóllstnienla". Jak 
to stwierdl.il dziennik "Dally 
Express", "Eden dał jasno do 
zrozumienia, że Anglia podej­
muje wezw anie Rosji do wo­
jowania masłem, a nie arma­
tami". Tenże dziennik takie 
wysnuwa wnioski z przem6-

zwraca się uwagę na to, ŻI." bie. Wentylacja nawiewna I 
Stanisław Mackiewicz oglOl!i: wyciągowa, w pomieszczeniacll 
przed k ilku tygodniami bru- przeznaczonych na składanie 
szurę. w kt.órej stwierd1lil mH~- chemikalli, nie została wykOona 
dozy innymi: "Nie widzę na na chGciaż termin jej wykona­
emigracjo! żael·nej siły poJltycz- nia minął już w ubiegłym mie 
nej, która by chciala, czy u- siącu. Nie wypo~ażGno t·et ho 
I'l'liała bronić polskiej racji tell rGbotniczych w sprzęt spoI' 
.tanu za granicą. Z tego sta- towy, tłumacząc się brakiem 
"'u rzeczy mu~zę wyC'illgnąć I fundu~zów na ten cel. Nie uru 
konsekwencje I wyciunę je chGmionG jeszcze suwnicy w 
n iebawem". jednym r. wydziałÓW, chociaż 

W Iztuce Schillera "Wilhelm 
Tell" sędziwy Attln,haussen 
oświadcza: "stare ginie, czasy 
sit: zmieniają". Stwierdzenie 
tG dGskGnale charakterYZUje 
przełom, jaki ' od kilku miesię 
cy następuje w politycznym 
spOIobie myślenia w świecie 
lachodnim. Różne tabu ZGst9ją 
pG kolei usunięte. Nie ma już 
śwlętGści, które nie byłyby 
kwestiGnGwane. 

"MimGtG nie skGńczył Ilę 
jeszcze okres inkubacyjny no­
wych idei, który zapGczątko­
wały konferencja genewlka 
na najwyższym szczeblu oraz 
świadomość równowagi atomo 
wej. Ale można już ustalić 
ko~ury tendencji, w kierunku 
której odbywać się będzie roz 
wiązywanie przez mężów sta­
nLl problemów światowych, 
gdy świat dojrzt~je dG tego". 

Tam najglębiej zapuścił ko­
rzenie sposób myślenia kate­
goriami "zimnej wojny". Stąd 
popularność w pewnych kG­
lach politycznych USA dulle­
sowskiej teorii o "posuwaniu 
~ię aż do krawędzi wojny". 
Stąd gromy ciskane przez nie 
kt6rych kongresmanów ame­
rykańskich na prezydenta Tito 
w związku z rozmGwami w 
Moskwie, w związku ze zbli­
żeniem jugGsłGwlańsko - ra­
dzieckim. 

Przeqlqd 

-----_""" __ 1811-----

Fir.a amerykańska destarczyła 
W tych słowach znany pu­

blicysta zaC'''IGdnio-niemiecki, 
Conrad Ahlers, na łamach 

Zakupione lekarstwa zaczt:- ,.Dle Welt" ocenia nowe mo­
to stosować w Egip~ie - z r~- menty w sytuacji międzynaro 
zultatami odw.robnyml ni ż prze dGwej. Każdy trzeźwo myślą­

cy człGwiek nie może nie przy 

Egiptowi nieodpowiednie lelearstwa 
MOSKW A (PAP). Wycho­

dzący w Kairze d,ziennik 
"Al Gumhuria" podaje, i.e 
egipskie Mini-sterstwo Zdrowia 
7.awarlo z jedną z f>irm ame­
l'ykańskich kont4'akt na do~ta­
"'e około 30 ton leków, które 
''' <,dług pro-spektów mialy u­
miercać zara·zkti bilha.rzji, cho 
. )),y dającej s.ię we ~naki chlo 
:Dm ~g!pskim. Firml, z którą 
·i!.wart.o kontrakt, zosta la pu­
''!!:ona rzą(kJwi eg ipsk iemu 
orzez am&Y'kań~,ką adm in-isLra 
cjt: p:)mocy - udzie lan~j w ra­
maeh IV punktu Truma.r.a. 

widywa.no. znać racji wywGdom Ahler-
Jak podaje "Al Gumhurla" sa. Przyznają im rację wyda­

leki nie tytko, że nie za!Yijaly rzenia ostatnich miesięcy. Wy 
zarazków bilharzji, ale prze- darzenia chGciażby ostatniego 
ciwnie - sprzyjały ich rGZ- tygodnia. . 
wojowi. W wypad!~ ach SJtoso- Ow przełom w pGlltycznym 
wania lekarstw następ'}walo sposobie myślenia, o którym 
pogorsze.n.ie. Dzienn ik informu l wspomina zachodnio-niemiec­
je, że Egipt domaga się zwrJ- j ld publicysta, w sposób sto­
tu pi~n iędz~ 7.apla.conych fi~- I sunkowo. najmniej wyra~ny,_ lA 
mle z;a he.zu7.yteClffie I szkodl :- i znacZll SIt: w Stanach ZJed!'m­
we lekarstwa. . czonych. Nic w tym dziwnego. 

Czy oznacza to, że nGwe 
tendencje, o których pl!lze 
Ahlers nie zaryśGwały się rów 
nlei w USA? Takle twierdze­
nie byłoby nieslu~zne. 

NacechGwane pewną trze!· 
wośclą wystąpienia jednego 
z dGradców prezydenta Elsen­
howera, Stas!lena, w sprawie 
rozbrojenia, mnożące się we­
zwania o rewizj~ polityki za­
granicznej USA czy też stano­
wisko b. wysokiegG kGmisa­
rza USA w Niemczech zachod 
nich, McCloya, kt6ry uważa 
za celowe zbliżenie pomiędzy 
obu częściami Niemiec I wy­
rzeczenie się przez Bonn rosz­
czeń dG ziem położonych na 
wschód Gd Odry i Nysy -
wszystko to dowodzi, li w SpD 
sobie myślenia wielu prlllt:v­
ków USA również zachGdzl 
pewna ewolucja, 

Jednym z czynnikÓW decy­
dujących o tym, czy i jak szyb 
ko ewolucja ta będzie pogłE:­
biać się, jest postawa partne~ 
rów USA w pakcie atlanty c-

·siącach przez rz.d traącuski, 
przez rząd angielski - wyni­
ldem pewnych wydarzeń za­
chodzących we Francji, we 
Włoszech czy tei w Niem­
czech zachOodnich. 

ZA NIMI POJDĄ INNI 
Jakże charakt~rystyczne dla 

nastrGj6w panujących dziś w 
EurGpie zachodniej było prze 
mówienie wygłoszone pr.%ez 
premiera Edena w Norwich. 
Premier Eden, nie obwijając 
sprawy w bawełnt:, .twier­
dził, że dla egzystencji W. 
Brytanii "bardi!'ej bezpGśr~d­
nią gro7.bę stanowi konkuren­
cja na rynkach eksportOowych, 
niż wGjna światOowa", "Na­
ród może umierać pOWGJl wsku 
tek zdławienia jego handlu -
powiedział on - równie do­
brze, jak może być szybko po 
kGnany na polu walki". WniG ' 
5ek premiera Edena: koniecz­
nGść przestawienia. polityki 
brytyjskiej z przygotowań mi 
litarn~'eh na tory "konkuren-

wle.nia Edena: "W. Bryt!nia 
musi użyć wszystkich swych sił 
w wojnie handlowej. Nie mo­
ie ona trzymać ludzi w bez­
czynnoścI. Trzeba położyć kres 
powszechnej służbie WGjsko­
wej; sprGwadzić do kraju woj 
ska z Niemiec, dać naszym 
młGdym ludziom możliwości 
pracy. Jeśli uniknęliśmy woj­
ny z bombami na rzecz woj­
ny handlow ej, to pozw6lcie 
nam zmienić wojskow e mun­
dury na robocze ubrania", 

W ślad za przemówieniem 
premiera Edena przyszła de­
~yzja rządu angielskiego, 
świadcząca o tym, że jego rea 
l;sty~na ocena sytuacji mię­
dzynarodowej znajduje odbi­
cie nie tylko w sf~rze słów , 
lecz również w sferze czynów. 
Decyzją tą było upoważnienie 
brytyjskich kolonii do samo­
dzielnego decydowania o eks­
porcie dG Chin artykułów ,.po­
siada.lących wartość milttar­
nl\". Doty czy to artykułów nie 
znajdujących się na liście to-
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11 rocznica utworzenia Pllm, Jrllwoda1lll1cl,O Rad, _lall.r6. ZSRR I. A. Balaanln_ 
d. prllyd8.la Ellenhe.era, pll .. llr. Ed;;'rr ł Mollelu oraz k«nclerzu A ienUae1'R 

Wojsk Ochrony PogranitzlJ 
WARSZA W A (PAP). W 

prz~ddzień 11 rocznicy utwo­
rumia Woji9lk Ochrony Pogra­
nicza - 9 cze·rwca odbyla się 
w Wal>lzawie w dowództwie 

AkB<iemię !agadł dowódca 
WOP - płk. Henryk Jurewiez. 

Jtefent wy,~ł1 szef ntabu 
WOP płk. Eu.ł'!liuu Dosto-

WOP uroczystd akademia. Na jewski. 
akademię przybyli: dowódr.a Na ak~emH odczyU.no tekst 

Pro~lem roz~rojenia jest nadal jednym z najważniejszyc~ 
i . naj~ardziej . palącyc~ problemów międzynarodowyc~ 

wojsk wewnętrznych _ :en. . . 
bryg. Juliusz Hibner i dowód- depM'l-Y z ler~nYml ZYClf)­

ca KBW - gen. bryg. W10-/ niami od wo~ pogra.nictnych 
dz.imierz Muś. ZSRR. 

Uroczystą akademią zakończono 
Tydzień Straży Pożarnych 

(i) W 7.wiązku z zakońc·ze- żarnych. W okre!ie $))rawoz­
niem Tygodrnia Straży Pożar- dawczym ilość straży poża.r­
nych, w Domu Klubowym Kt:- nych wzrosła o 104 jeodlnostki. 
mendy WOjeWÓdZkiej Milicji Ponadto wybudowano i wyrt­
ObywatelSkiej przy ulicy Lan- montowano wiele remiz stra­
giewicza w Rze~zo'Wie, odbyla żackich oraz zbiorn,~ków wod­
slę uroczysta akademia. 0- nych, co w zn,c,znym .topniu 
prócz członków ochobniczych i przyczyni się do Iprawnlejsu­
zawodowych straży pożarnych go przeojw~ialania w r.~je 
w akademLi wzi~li udział pożaru. 
przedstawiciele KW PZPR, Najbardtz:le' zulutooym !ttra 
Prezydium WRN 1 PZU "lo! żakom w lIczble'O wręczono 
Rzeszowie oraz zaproNe.n ; dyplomy uznania, a 7 jedno-
go5cie. steK .traży pożarnych otrzy-
R~ferat ()koliczno~iowy wy- mało fia'grody ple.ni~. po 

głOS11 komendant wO]ewódz- 2 tys. złotych. 
kI Straży Pożarnych w Rzes·zo W częśCI! artystycznej wv­
Wie - Andrzej Baza.nowskl. ,t~pily zupoly Woj. Kom. MI­
W !twoim rełeraC'le pOdkreś,\11 J 1ieji Obywatelskiej i WU d/s 
on rolę i znaczenie straży po- BP w RZ6HoWlie, 

MOSKWA (PAP). Agencja r ASS donosi, że w dniu 7 
czerwca amba!!lador ZSRR w 
Stanach Zjednoczonych G. N. 
Zarubln odwiedził lekretarZI 
stanu J. F.· Dullesa i wręczył 
mu pismo przewodniczącego 
Rady Ministrów ZSRR N. A. 
Bułlan!na do prezydenta Sta· 
nów Zjednoczonych. D. Eisen­
howera. 

zdecydowan! uczynIć wszyst­
ko; aby nie dopuścić do wybu 
chu trzeciej wOjny światowej. 
W tym wlaśnie celu po zakoń 
czenlu druliej wojny ~wiato­
wej państwa przystąpiły do ro 
kowań w sprawie redukcji 
zbrojeń I w sprawie zakazu bro 
ni a (om;)wej. Niestety, roko­
wania te nie dały dotychczas 
wyników dodatnich. 

Poniżej podajemy 
ma. 

tekst PIs-1 Sądzę, iż Pan również pOdzie 
la pogląd, że istnienie nowych 
rodzajów broni masowej zag!a 

Moskwa, Kreml, dy - takich jak broń atomo-
41 czerwca 1956 roku wa I wodorowa _ .twarza 

SZANOWNY szczególnie pilną konieclnoś~ 
PANIE PREZYDENCIE I rozwiązania problemu rozbro­

Przypuszczam, Iż zgodzi się 
Pan ze mną, że obecnie pro­
blem rozbrojenia jest nadal 
jednym z najwatniejnych i 
najbardZiej palących proble­
mów mi,dzynarodowych. 

Po zakończenIu drugiej woj 
ny 'wlatowej, która przyniosła 
ludzko'eł niezliczone otlary I 
wyrzl\dzUa olbrzymi. Izkody 
materiain., byliśmy wszy.cy 

jenia. Nie ma potrzeby zwracil 
nla na to sper..i!!lnej uwagi taJ~ 
wybitnego wojskowego, jak 
Pan, który stał tak blisko wy­
darzeń ubiegłej wojny. 

~---"'~~-----...,...---.-----..._.----~------

Pan pamięta niewątpliwie, 

Panie Prezydencie, że na kon· 
ferencjl szefów rządów czte­
rech mocarstw w Genewie, któ 
rą wspominamy tak lIerdecż­
nie - wszyscy jej uczestnicy, 
a również i Pan w imieniu rq 
du I narodu Stanów Zjedno­
czonych dal! wyraz wspólnemu 

Wiceprezydent Rlpubllkllndll 
dr Sarwapalll aadhakrllzn IID 

przybył z ollclalnq wlzYlq do Poliki 

pragnieniu usunięcia grożby 
wojny i zmniejszenia ciężaru 
zbrojeń. 
Rząd radziecki ze IZczeiólna 

uwa8ą zastanawiał Ilę naci 
tym, w Jaki sposób można by 

(Dokoilezeole ze dr. l) 

Parlamentu (zwaMj w języku hinduskim 
Raya Sabha). 

Dr Sarwapalll lh.dhakrlsznan położył 
wielkie zasługi w nawiązywaniu wsp6ł­
pracy pomiędzy swoją ojczyzną I innym! 
narodamI. JeszC7.e w okt'e~le przedwoJen­
nym był on członkiem mi~dzynarodowe,o 
komitetu współpracy Intelektualnej przy 
Lidze Narodów, a w 1946 r. został przed­
stawIcielem IndU w UNESCO. W latach 
1949-19~2, piastując ,odność ambasado- ­
ra Indii w MoskwIe, p-rzyczynił sl~ do za­
dzierzgnięcia serdecznych Itosunków po- · 
między obu tymi krajami. 

we~tern thought" ("Reli,le Wschodu I :nyśl 
zachodnia"). Obeznany z historią filozofii 
europejskiej i z nairozmalt~zyml jej kle­
r\lnk~ml, stał się w Indiach specjalistą w 
zllkt'e!!ie tego przedmiotu i propagatorem 
przyswojenia europejskiej myśli filozo­
ficznej nauce indyjskiej. 

wyjść z impasu, w którym znaj 
duią się obecnie rokowania w 
sprawie rozbrojenia. Fakty 
wykazują, że rokowania w 
sprawie rozbrojenia w podko­
misji ONZ nie dały wyników 
dodatnich. Ostatnio rokowania 
te skomplikowały lię w naj­
wyższym stopniu. W istocie 
rzeczy działalność podkomisji 
rozbrojeniowej .!lamuje postęp 
w tej dzied~.ni.e, W tych wa­
runkach trudno liczyć na to, 
aby rokowania w ONZ mogły 
w najbliższej przyszłoś d! dać 
konkretne wyniki w dziedzin i'! 
rozbrojenia. 

Swoj ~ naukoyvą działalność łączył dr 
Sarwapalli Jtadhi.krlsznan z pracą peda-, 
,ollcznll I or,anlzatorsk~. Jako przewod­
nlc~cy , komlljl wykształcenia·. unlwersy" 
teckie,o w rZlldzl. IndU opracował w okre 
II. -powó1.nnym pro,ilim·-' -reOi"anlza~clC · 
wYZszych .tudlów .na uniwersytetach ln- ~ 
dyjsklch, obowl~zujący do dzisiaj. 

Z \llj'ksztalcenla l zawodu dr Sarwa­
palli Radhakrisznan j~t mozorem. Jako 
23-letnl młodzieniec objął w 1909 r. kate­
drę etyk! I religioznawstwa na uniwersy­
teci.e W Madrasie. specjalizl.I.iąc się w tej 
gałęzi wiedzy, wykładal ten przedmiot 
równiez na wIelu Innych uniwenytetaeh 
Indyjskich, zdobywając światOWI! sław, la 
ko specjalista w, dzledzini. religIoznaw­
stwa porównawczego. Dowodem tego. -
powierzenie mu katedry tego prze dm lOtU 

w 1929 r. przez Unlwenytet Oxlordzkl. na 
którym wykładał przez 7 lat. W okresie 
tvm napi~ał wiele dzieł naukowych z :r.a­
kresu tilozofii indyjskiej "Indian Phylo­
sophy", ,,'l'he princlpal upanlshads" I re­
ligioznawstwa "Eastern religion. and 

W uznaniu naukowych zułuI dr Sarwa­
paU i Radhakriszrian zostal mianowany) 
doktorem honorowym g najznamienit- \ 
Izych uniwersytetów Indii oraz uniwer­
sytetów: w Londynie, Oxfordlie, 
Rzymie, Berlinie, Waszyn,tonie I Co­
lumbii, w Buenos Aires, w Mek.yku I w 
Colombo lia Cejloni.. JNt 'on równiei 
członkiem wielu ojczy.tych I za,ranlcz­
nych towarzystw naukowych, m. In. jedy­
nym Hlndu .. m-członkiem akademU bry­
tyjskiej. 

Dr Sarwapalll Jtadhakrlsznan je~t w na­
uce śwIatowej jednym z najwlęk~zych 
Ilutorytetów w dziedzinie filozofii hindus­
kieJ a w Indiach Uchodzi za jedne,o z naj 
wybltnlej.zych znawców Zachodu i 

Wlchodu. (A) 

~iorąc pod uwagę tę właśnie 
okoliczność rząd radziecki po­
stanowił podejść w nowy spo­
sób do rozwiązania problemu 
rozbrojenia. Chcielibyśmy, aby 
to dążenie rządu radzieckiego 
zostało zrozumiane w Ipos6b 
właściwy. 

Jesteśmy głęboko przekona­
ni, że obecnie, ltdy nastąpilo 
wyraźne o.!lłabienie nap~eci<t 
międzynarodowego l ,;;dy "z;m 
na wojna" staje się ;uż spn­
wą przeszłości, powstały 1'0-
myślniejlZe warunki dla poło­
żenia kresu wyścigow.! zbro.1 eń 
1 dla realizacji pewnych p()su 

warów objętych zakazem wy .. 
wozu do ZSRR. Jak wiadomo, 
zakaz eksportu do Chin obej­
muje znacznie większą ilość 
towarów, Rząd USA chcillł w 
ten sposób .. ukarać" Chiny Lu 
dowe za udział ochotników 
chińskich w wojnie koreań-

Że przywilej, z którelo skorzy 
itał obecni.. kauczuk Itanle 
~Ię udziałem również innych 
towarów. Wyjdzie to tylko na 
;:drowie iospodarce Iwiato­
wej, a więc mienkańcom ca­
łej kuli 7.iemsklej. którzy lak 
świat światem płacilI koszty 

ItIqdorzeri 
sklej. Z decyzji rządu angiel­
skiego z miejsca skorzystały 
rządy Malajów I Singapuru. 
znosząc embargo na wywóz 
kauczuku do Chin. Decyzja 
rządu brytyj!kiego spowodo­
wała reakcję łańcuszkową· 
Rząd Indonezyjski zniósł em­
bargo na dostawy kauczuku 
do Chin, minister fnan~ów Sy 
j amu zapowiedział p6jście ty­
mi śladami, a japoń~ki mini­
"ter handlu, Iszibaszi, oświad 
czyi, że "Japonia podobnie jllk 
W. Brytania, musi dążyć do 
zwiększenia swej wymiany 
handlowej z Chinami komuni­
stycznymi". 

Jak stwierdza· agencja Reu­
t.era. dokonany zo~tał .. poważ 
ny wyłom" w blok".dzie gn­
spodarc!ej Chin. Ot. jeszcze 
ledna świętość. która, m6-
Ivlac słowami Ahlersa, została 
"s.k·westionowana, jM7.CZe jed 
no tabu usunie:te. Nie ulega 
najmniejszej wątpliwOŚci, że 
za rządami W. Brytolnii, Mala 
j6w i Singapuru pójdą inne, 

przer6żnych blokad ,olpodar· 
czych. 

OFENSYW A TazEtwoACI 
Proce!!' kwestionowanIa u­

znanych iwiętośei IZczelólnie 
ostro przebiega ostatnio wła8-
nie w oj czy tnie Ahlersa. Taką 
uznaną świ~tości. była dotych 
czasowa polityka rzlldu boń­
skiego I osoba, ktÓrA ją wyty­
czyła, która jej nadaWIła ton 
- kanclerz Adenauer. Fak­
tem jest -pod takim ob­
strzałem krytyki, jllk obecnie. 
ani ta polityka, ani jej autor 
nigdy jeszcze się nie znajdo­
wali. 

Nie b~dzle chyba przesady 
w stwierdzeniu, że Niemcy za 
chodnle przeżywaj. w chwili 
obecnej coś w rodzaju tr7.et­
wości. Ofensywy, w któr~j ku 
zdumieniu, przerażeniu I wśc1e 
klości kanclerZ!! AdenauerII, 
biorą udzia.ł członkowie jego 
wlasnego rządu, jego własnej 
partii. . 

Wyjdtmy ze dery poboż-

nych życzeń I spójrzmy rzeczy Zjednoczonych nie może po­
wlstośei w oczy - tak można zostać obojętny na zmiany za 
by określić sens I ton mnożą- chodzące w świecie. Nie ulega 
cych lię wystąpień prasy I po wątpliwości, że obecność w 
Iityków zachodnio - niemiec- rządzie amerykańskim pew­
kich. nych polityków tak ściśle zwlą 

"Bonn jHt bardziej paple!- zanych z okresem .,zimnej woj 
ki nii ilam papież i bardziej ny", więcej, przywiązanych do 
amerykański niż Ameryka- tej wojny, hamuje proces do­
nie" - pisze "Der Młtta," · .tosowywania się polityki rzą­
l w tych słowach oddaje sta- du USA do nowych wymo­
nowlsko już nie tylko olbrzy- gów sytuacjI międzynarodo­
mlej wi~kszoścl zachodnio- wej. 
nIemieckiej opinii publIcznej, 
lecz również stanowisko poli- O elastyczności polityki za-
tyków wczoraj jeszcze bardzo granicznej ZwIązku Radziec­
l:'bliżonych do Adenauera. kiego nIe ma się co rozwodzie. 

. Wiemy, jak wielki nacisk na 
SZTUKA DYPLOIUACJI to zagadnienie położył XX 

Gdyby bk chcieć przeana1i Zjazd KPZR, wskazując, że 
%OWIĆ politykę zagraniczną w przeszłości polityka zagra­
większych państw z: punktu niczna ZSRR w niektórych 
widzenia tego, co winno być wypadkach grzeszy la brakiem 
jedną ze składowych cech kaL f'lastycznoki. Te czasy są zde 
dej polityki zagranicznej - cydowanie za nami, a prasa 
l punktu widzenIa jej elasty- zachodnia podkreśla, iż wraz 
czności, to chyba polityka za- z nominacją tak bardzo dyna­
graniczna rządu bońskiego bi- mlcznego człowIeka jak towa 
łaby wszystkie rekordy sztyw- rzysz Szepilow na stanowisko 
ności. ministra spraw zagranicznych 

W ostatnich czasach poJlty- ZSRR należy liczyć si~ z tym, 
ka zagraniczna rządu francus ~.e polityka zagraniczna ZSRR 
kiego i angielskiego dała do- stanie się jeszcze bardziej dy­
wody pewnej, nawet dość da- namiczna, je.ncze bardziej e:a 
leko posunil';tej elastyczności. ,tyczna, co ... nie ułatwi żyCia 
Już w grubo, grubo mniej- rządom zachodnim. "Dyplo­
łZym stopniu można by to po- macja pis:?:e francuski 
wiedzieć o polityce zagranlcz- ,Mon de" - stała się ponow­
nej rządu l.TSA, chocia7. takie n ie sztuką, która zawiera dziś 
fakty, jak chociażby \'vymiana I yle propagandy i polityki We 
korespondencji pomi~dzy Ei- wnętn:nej. i.e jest trudniejsza 
senhowerem Ił Bulganinem, niż kiedykolwiek". 
świadczą, że i rząd Stan6w TADEUSZ GIJMOWSKI 

nieć w dziedz inie rozbrojenia I uwagą załączone oświadczenu 
Uważ(lmy więc, że do chw:li I rZl\du radzieCkiego z 14 maja 
osiągnięcia porozumienia mię- w .sprawie rozbrojenia i \ ze 
cizY~al~(ldow.ego w,sprawie r?z swej I'trony wniesiecie należy­
broJema kazde panstwo pow;n I ty wkład do dziela zaprzesta­
no s;tarać się J?Oc~yni,Ć w dzie- 'I nia wyścigu zbrojeń, dalszego 
dZlll,e .rozbroJem.a ;{onkretne I osłabienia napi~cia mIędzyna­
kroki" Któ~e . m~zna by było I rodowego ora~ utrwalenia po-
wcIp.IIC w zycie nie czekając (la i, ~ h k . 
zawarcie międzynarodowego: NSZ,.C .nego po oJu .. 
pOl'uzumienia w sprawie re- i C;>dpow:ednle krok!. naszych 
ciL:kcji zbrojeń. Podję<::e takich! panstw znalazłyby nlev:ątpl!­
krckól'l przyclyn'loby się n:e- r wie. poparc,~ ze stro;ly mnych 
willp!;lVie do dalsze;lo z-lago·. 1 kraJow, co zapoczątkowałoby 
azeni .. nap'Gcla IV stosunkach I konkretna, real izację programu 
międzynarodowych l rio poglę- powszechnego rozbrojenia. 
bienia zadania między ;:lań· Ze szczerym poważaniem 
stwarr-i. có z kok doprowa- N. BUŁGANIN. 
dzi łobv do stworzenia bardziej '" >1< '" 

sprzyjających warunków dla I MOSKWA (PAPl. Agencja 
reaJiz&cj! powszechnego pro- T ASS donosi, że pisma o po. 
gramu rozbrojenia. dobnej treści wręczyli : amba-

Mam nadzieję, iż z.l(odzi s:f: ~adot ZSRR w W. Brytanl1 
Pan , Panie Prezydencie. i_' de- J. A. Malik premierowi Wiel­
cydujlijce znaczenie pod tym! kiej Brytanii A. Edenowi, am. 
względem miałaby inicjatywa! 'Jasador ZSRR we Francji 
wielkich mocarstw - a więc' S. A. Winogradow premiero­
równ!t>ż Zw i ązku Radzieckiego wl Francji Guy Molletowi o­
j Slanów Zjednoczonych. kt6- raz ambasador ZSRR w Nie. 
re dysponuią największymi ~i- miecklej Republice Federalnej 
iami zbrojnymi i zasobami ma W. A. Zorin kanclerzowi Kan 
terialnymi. radowi Adenauerowi. 

Kierując s!e szlach~tnymi c~ i ---
lami utrwalenia pokoju mię-! 

dzy narodami. rząd radziecln Wulne 
oostanowił podjąć in'cjatywę 

w taj spra~ie l. nie czekaj~c znrom'dzenl'e wyborcze 
na porozumienia w sprawie li II . 

rozbroi.~ni~ dokonać znaczne.l Rady Adwokackiel 
redukCJI SJł zbrOjnych ZSRR. 
zwalniając z szeregów 1.200 
ty~ięcy ludzi oorócz dokonane­
~o w roku 1955 zwoln:en:a z 
szeregów 640 tysięcy ludzi. Od 
oowlt>dnio do te!!o zmr.ieiszone 
będzie uzbroienie i wypo,aże­
n:e techniczne sil 7.brojnvch 
ZSRR, jak również przewidz:a 
ne w budżec:e państwowym 
ZSRR wydatki na potrzeby 
woiskowe. 

W ' związku z tą decyz1a zde 
mobilizowane będą 63 dywlzj,. 
I samodzielne brygady, w tym 
znajduiące się w Niemieckie] 
Republice Demokraty,'zne.i 3 c11' 
wide lotniezl!; inne iedncstki 
woj~kowe. liczące przeszło 30 
tysięcy ludzi. 

Rozumiemy oczywiście, że 
wycofanie z Niemiec wojsk ra­
dzieckich w tej ilości nie roz­
wiązu~e tego problemu całko­
wlcle.- Decyzja rządu radziec­
kiego w tej sprawie stanowi 
dopIero pierwszy krok. Wycho 
dzlmy jednak z założ,enia, że 
jeśli rządy Stanów Zjednoczo 
nych, Anglii i Francji, których 
wojska znajdują się na obsza­
rze Niemiec, również zreduku­
ją te wojska - przygotuje to 
niewątpliwie grunt do bardziej 
zdecydowanych ~osunlęć w tej 
dziedzinie. Jestesmy także zda 
nI a, że tego rodzaju posunięCia 
ze strony rządów czterech mo 
carstw mogłyby doprowadzić 

nast~pnie do porozumienia w 
sprawie znacznego zmniejsze­
nia liczebności Obcych sił zbroj 
nych w Niemczech lub w spr., 
wie wycofania obcych wojsk 
z obszaru Niemiec. 

Mol koledzy I ja mamy na­
dzieję, że rząd Stanów Zjedn<J 
czonych I Pan sam, Panie Pre­
zydencie, rozpatrzycie z ca~ą 

Obrazki 
z 

Warszaw, 

W . upalny 
dzień .. . 

Na zdjęciu: 

W kawiarni 
"Pod Kandera­
brami" na 

MDM. 
CAF - fot 

Miedza 

(Ciąg dalszy ze str. l) 

eze Komitetów Frontu Naro­
dowego I TWP, ale jest zby.t 
wielu adwokatów, którzy za­
ięli stanowisko wyczekiwania. 
Objawy te zaobserwować moż 
na zwlaszcza wśród adv. oka­
lów w Jarnsławiu, Di;bicy, 
Kolbuszowej i Strzyżowie. 

Drastycznym zagadnieniem 
jest sprawa wzajemnych awer 
.sji rriiędzy adwokatami prak­
tykującymi prywatnie, a tymi, 
którzy świadomi donioslej ro­
li obrońcy sądowego w pań­
stwie ludowym zrzeszyli się w 
zespolach adwokack ich . 

Sprawy et)rki zawod'oweJ, 
jak wynikało z obrad, ~ą jesl.­
cze nieraz nar!IS'zane. ZdarzĆi­
ją się wypadki wydz. i ~rił'n l a 
sobie klientów. krzykactwo 
pogoń za popula,rnością , slabe 
przYlotowanie się do rozpraw, 
brak współpracy z klasą ro­
botniczą poprzez kon1akt z 
za!<ladami pra:y. 

Charaktery.>tycznym momen 
tem narady hyło to, iż - jak 
zauważyl achv. Mieczyilaw Ma­
lec :/: Przemyś ia - n ie p o.d:Ję­
to ani jednego glnsu nad pr')­
jektem nowego Kodeksu Kar­
nego. 

Adw. Pę-dereckl poruszyI 
również szer~g pC1s:tulatów, kt6 
re winny uregulować bytowe 
zagadnienia adwokatury. m'!l­
dzy i'nnymi spraw!l uLworzen\a 
z\\'i ązku zawodowego. 

W wyniku wyborów do Ra­
dy Ad.wok3ckiej. wybrani zo­
stali Tadeusz Fędererki z Dę­
bicy, Stanislaw Szwaja z Kro­
sna. Jan Drze"iic:d z Przemv­
śla , Marcin Miąsi k , Jan K~­
blezak, Michal Pikor, Bole­
sław Boczar i Janusz Pattek 
z Rzeszowa. 
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Nowa szkoła po~stawowa Na budowach S-latkl Matury 
Niedaleko Krosna Do II bm. ukończono jut 

egzaminy w 311 ukolaeh og6l· 

nokształcących. które pozwoli 

Iy zorientować się w wyni­

kach nauczania. 

~ .......... . . .......... ..,. 

Na -zdjęciu: Fragment nowowyb'Udmvanej szkoły podstawow'j 
w Szymbarku. 

W pierwszych dniach cller- tala w Instalację woduą (wo­
wea w gromadzie Szymbark dę doprowadzono rurami ze 
(pow. Gorlice) oddano do jródla na pobliskim wz,órzu). 
uiytku piękną, nową szkol f, a jeszcze w lipcu br. zaprowa 
podstawową wybudowaną d~one będzie światło elektrycE 
całkowicie w raml\cb Inwesty- De. Wydział Oświaty Prez. 
cJY państwowych. Łączny PRN w Gorllcach wYPol'!!ażył 
koszt budowy tej szkoły prze- u:kolę w nowe urządzenia. 
kroclYł sumę 1.5 mln. d. Jak: ławki, szafy I pomoce na 
Uesy6 się w niej może 300 ukowe. 
dzieci. Szkola wyposażona ZOli Gor. 

). 

W porównaniu z raklem u-
biegłym. przy maturze odpadł 
większy procent uczniów. Nie 
znaczy to jednak wcale. że po­
ziom nauki w tym roku był 
niższy. Wzrosly tylko znacz­
nie wymagania w stosunku do 
uczniów. Należy stwierdzić po 
nadto. że . w związku z wpro­
wadzeniem 'po raz pierwszy w 
tym roku -,takich innowacji 
p.k niezapoznawanie uczniów 
w terminie poprzedzającym 

maturę z przygotowanymi dla 
nich na egzamin u~tny pyta­
:1lami. pI"zynio~ły dobre wyni­
id. Uczniowie odpowiadali ni 

zadawane im pytania rzeczo­
wo nie posługując się jak to 
miało miejsce w latach ubie­
głych wykutymi l! książki zda:" 
niami i sloganamI. 

! Z szosy biegnącej z Rze 
szowa na Podkarpac;e 

tt'ż pod Krosnem, zbacza­
my w prawo. Dalej prowa 
dzi nas nowowybudowatla 
droga, Przed nami rozle­
gły plac budowy. Pełno wy 
kopów, z,magazynowanych 
materiałów. narzędzi. ma­
szyn. 

Pierwsze. mile zresztą 

• wrażenie wywołuje fakl. 
że b!.idowę~'rozPoi!zęto od 
przygotowania odpowied­
nich dróg dojazdowych. 
Nie zapomniano tez o osie­
dlu mieszkaniowym. 

• • • : • 

Zaled w;e kilka kilome­
trów od Krosna wznosi s'e 
jedna z najwiE:kszych bu­
dów pięciolatki. Będzie 
nią - Huta Szk.ła Technicz 

m. o kubaturze 300 ty!. m 
sześc. Tym odcinkiem pre! 
cy kieruj! ~nż. Adam Król. 

Z inż. Brześcińskim po­
deszliśmy do stanowiska. 
IZdzie pracuje brygada be­
toniarzy Kędzierskie-go 
,jest ona najlepszą na bll­
dowie. Szukamy kierownl­
ka. 

Zarówno Zdz;sław Brze~ 
ciński jak i Adam Król nil 
leżą do młodego pokole" 
nia inżynierów. ObydwJj 
młodzi inżynlE'rowie są bar 
dm dumni z budOWY. Ma­
ią powody - or,ganlzar;a 
robót na budowie iest do­
bra i nie trzeba 'być fa­
chowcem. by to dostrzec. 
Są pewne niedostatk'. 

' wszystko nie leci jak z 

teriały. odpadaj ą trudności 
związane z transportem, 
które wielu budowom n~c 
J:;osiadaiącym tak pomyśl­
nego zaplecza przysparzają 
sporo trudności. 

Na terenie budowy pra­
cuje laboratorium technlcz 
ne. projektujące mieszan­
ki betonowe. które mmzą 
wytrzymać wysokie ciśn!! 
:1il: od 200 do 250 atmosfer 
na cm kwadratowy, Za;mtl 
je się ono badaniem Wy­
trzvmałości stosowanych 
materjl\łów i sprawdza cZ,V 
odpOwiadają zajożeniom 
budowy, 

Dziew';ęćdziesiąt procent 
:nateriałów ,przeznaczo­
nych na budowę ~ infor· 
mu.le inż. Brześclńskl 

Problem żywienia zbiorowego nie tylko od kuchnl l Co obrzydza konsumenlomzyeie 
:1:: ::l!l : re .ł 

pasuza te możliwości. Mini­
sterstwo Hand'lu Wewnętrzne 

tli:!' J(lJC oc , 

R
estauracja .,Pl"f:odownik ..... 
Przy sąsiednim stoliku, 
troje młodych ludzi zde­
cydowało się wyjść z lo­

kalu bez obiadu twierdząc. że 
zanim kelnerka podejdzie do 
ich stolika. oni za ten czas w 
"Popularnej" zjedzą obiad i ku 
pią bilety do kina. - Wyszli. 
Gość siedzący przy mOIm S"l 

liku przerwał czytanie. z ku­
chni bO\Vlem doiatywaly uryw 
ki kłótni kucharki' z kelnerką. 
Jedna z konsumentek. której 
po godzinnym czekaniu na o­
biad, cierpliwość wyczerpała 
się, zażądała książki zażaleń. 
Inni sąsiedzi. którzy doczeka­
li szczęśliwej chwili podania 
im obiadu, zwracali uwagę na 
nieświeże kotlety i przesoloną 
zupę. Kelnerka była dalej nie 
osiągalna przy stolikach. Czy 
w każdy dzień tak jest? 

A oto notatki konsumentów 
z książki zażaleń: 

już nie ma pxiągu o tej po­
rze. ~pią więc w swoil1l zakJa 
dzie na ławkach. podłogach 
czy naw~ w kuchni. Czy kt'l 
ner w takich warunkach mo­
że pracować sprawnie I wydaj 
nie? 

Pra.ca w zakładzie żywienia 
zbiorowego nie zależy tylkO 
od kelnerów, ale także od lu· 
d;>;i zatrudnionych be,zpoi;red­
n;o przy przygotowywaniu po 
silków. Przykład znÓw z resta 
uracH "Przodownik" - dw:e 
kucharki. dwie osoby cr-o pJ­
mocy w kuchni. plus szef ku­
chni sprawni.e uporają si-: , z 
pracą w każdy dzień. tylkc 
nie w poniedziałki. Poniedział 
ki bowiem. to dni tzw, bez­
mięsne i wtedy przygotowuje 
się potrawy jarskie. 

Na zrobienie np. 3 tys. pie­
roźków trzeba poświęcić sporo 
czasu. Często więc wykonuje 
się mniejsze ilości potraw jar 

,,8 kwietnia 1956 r. Wszystk., skich. Konsumenci zaś czy ta­
je~ przyjeml>e, ~Ie nie ńługle CZ" ją W menu. specjalność zakla 
kanie na obiad. gdy się jest głod 
nym. 'l'oteż wyczekiwanIe na o' du w tym dniu pierożki - n!E. 
biad od gOdziny 13.:W do 1UO. Jest mogą ich o',rzymać. O mecha­
nie do zniesienia. Prosimy o zwięk nizacji jakiejkolwiek pracy 
szenie Obsługi". 

,,10, IV 1956 r. W dnIu dzlsit.j­
szym nie moglem się doczekać na 
obIad - czekałem od godz. H -
U-tej. Po godzinny""! oczekiwaniu 
kelnerka Dśwladczyła mi. te nai,d. 
nlk6w z serem nie ma". 

.. 10, IV. 1956 r. W dniu dzisiej­
szym będąc na obiedzie w resta· 
uracjl "przOdownik" czekałem ca 
1,,- lod~ln~ i kelnerka nIe podesz­
la 'do !ltollka - nie m6wlę już D 
dalszym e.;"kanlu n& ueall7,owa 
ni" zam{,wleń. KelnerkA w tyM 

dniu wyglądał .. jakby cal y tydzień 

nie spala". 

,,10, IV llr.'JoII r. Stolu,!ę się codzlen 

nie i eDdz!ffinle trACę półtorej go 

dzlny na sJI'l'!yde obiadu. Do dz· t 

,,'ytnyrn.,lem nerwowo. ale dht1.~j 

przecież tego nie motna tolero· 

wać". 

nie ma tu mowy. 
• • 

go, powinno jakoś rozważyć 
sprawę etatów dla kelnerów t 
tak jak w innych miastach udQ 
stępnić i rzeszowskiemu przed 
iiębiorstwu. zdobYCie etatów 
dla praktykantów. Aby zagwa 
rantować należytą pracę na­
szych zakładów trzeba albo za 
bru<lnić więcej kelne-rów, któ­
rych brak dotkliwie odczuwa· 
ją restauracje: "Przodownik". 
.• Słowiańska". "Ludowa". "Ho 
tel owa" a także i "Jutrzenka" 

nego - jedna z nainowo­
czeEniejszych w Europie 
Pcdkrośnieńska huta podej 
mie produkcj~ nowych 
wyrobów dotąd u nas nie 
produkowanych a sprowa­
dzanych z zagranicy. M. In. 
szkło źaroodporne i labora 
toryjne o wysok:ej jakoś­
ci. 

Budowa prowadzona iest 
w sposób nowoczesny. Na-

albo jakoś energJ<;z/.l.iej za· : 

brać Się:'kdjo ~~fianiiatCji.J)r,::- .. : ,~ :::_ :,'~-:'1j~il~;,'~[~~~;~i ey w za auacn . "S ronoml- . , 
cznych. Poprawienie pracy nie • 
zależy jednak tylko od zwięi< • 
szenia ilości kelnerów. ,. 

Prymitywne warunki pracy • 
w kuchn.iach jakie spotykamy • 
w naszych restauracjach na­
stręczają pracownikom wiele • 
trudil1oś.ci. Wprawdzie więr.:- • 
szość zakladów posiada mecha : 
niC'l.ne obieraczki do kartofli 

płatka. ale najwazn!eJsze 
jest to. że z bałaganem ja­
ki zwtkł towarzyszyć na­
szym budowom zerwano 
tu już od początku. 

Ludzie pracujący na bu­
dowie maj1\ ułatwione za­
danie. bowiem jak podkre­
śla Brz6Śclński, na mieiscu 
budowy znaiduią sie: cen­
tralna zbrojownia. betoniar 
nia I ciesielnia. które w 

stanowią prefabrykaty. po­
sz~zególne elementy budo­
wy. 

- Przez to właśnie -
długi okres nie b~dzle wi­
dać ,jak rośnie nasza huta. 
Element.y prefabrvkowa'ne 
będą leżeć na placach. A 
potem \11". w półtora mie­
$;ąca hut.a ukaże się w pel 
n<:!.i krasie. 

Zmim do lego nojdzie 
ludzie rzetelnie będą mu: 
s~eli się natrudzić. SpOl"G 
włożyć wys;łków. 

- _ ._----- - ---..-: 

ale niestety nie używa ich. bo 
niszczą one kartofle. Są tylkc. • 
cztery sterylizatory (mechani- • 
cz.ne zmywaczki do naczyń), a • 
potrzeba by ich było p,'zynai-' • 
mniej 7. za mało jest maszy­
nek do mielen ia mięs.a. ani je • 
dna restauracja w R~z()Wie • 
nie posiada lady i gablot chlod • 
niczych, w żadnym zaklad:zie • 
nie ma instalacji klimatycz- • 
nych. Można by wyliczać i wy 
liczać. ale przecież o to nie cho • W tych. zdawałoby się 
dz!. Chodzi (l to. aby o przy- • I lekko wypowiedz'anych 
dział tych n.iezbędnych urzą-: . przez inżyn:era slowach: 
d'Zeń energicznie starał się I "Półtora miesiąca i huta 
Wojewódzki Zarząd Handlu. • _____ --,-------___ __________ gotowa" zawarty jest cały 

• • • czełny inżynier. Zdzlslaw każdej chwili gotowe są entuzjazm ludzi z podkroś-
Wspomniałam w tym art y- • Brześciński oprowadzaiąc ,ieńskiej budowy. 

przystosować się do bieżą-
kule niektóre tylko problemY • ltas po budowie. zwraca 

• uwagę na odcinek robót eych potrzeb budowy. Dz:ę WI. JaWl'lak 
nl.'rtujące konsumE'-ntów i pra 
cowników zakładć\O/ gutI'o-no­
m lc7JllY ch, a jest ich z pewno-

• nr 1. k,_i_t_e_m_u_n_!_e_n_is_z_C_Z_eJ:.·ą-=--m_a_-___ ...:(Zdjęc:a aui"ra) 

• - I rzeczywiście. Jest 
t( w tej chwili naibardz:ei 

scią więcej. Z tych jednak jak • r07.win:ęty, intensywny 
mi się wydaje podstawowych • frr>nt robót. Bl'yg3dy pra­
braków wyrastają inne, które • cu~" przy wykoP;lch lun-

• d3mEntowych i betonowa-w sumie obrzydzają kcmsumen 
bom życie. a konkretu!.! korzy­
stanie z zakładów żywie-nlll 

zbiorowego . 

• 
l'Jiu. Obok robotników 
ziemnych betoniarze. 

ł zbrojarze i Cieśle. Wznoszą 
• onI pierwszą hal~. dłuJlą 
• na 116 m. a szerClką na 90 

W jednej tylkO restauracji 
.. Przodownik" tyle w ciągu .2 
dni narzekań i uwag pod adre 
!em samej obsługi. 
:z podobnymi uwagami spot 
k~łam 'się i w innych zakła­
dach zbiorowego żywienia. 

Niezrozumiałą jest niezbyt 
racjonalna gospodarka etata­
mi. Brak etatów. a przedp 
wszyst!dm etatów na kelneró w 
odczuwają dotkliwie konsu­
menci. Nie ma tzw. skoczków • 
którzy DY na 0kres największe 
go nasilenia pomogli w zalda­
dzie, nie pomyśJ.ano o slikole­
niu kadr zastępczych. bez kt6 
rych przecież nie3posób o­
bejść się chOĆby np. w okre­
sie urlopowym. Toteż do­
tychczas większość pracowni­
ków nie' korzysta z przysługu 
jących im urlopów wypoczyn 
kowy~h·. Nieżyciowe ogranicze 
nil e tatów kelnerskich. które 
być może znalazłyby się z u­
~7.czuplF.nja rozbudowane,i ~d­
ministra~ji, powodują również 
wiele niezadowolenia wśród 
pracowników obsługującyC'h 
różne imprezy .. Nie otrzymują 
oni za t~ pracę nie tylko wy­
nagrodzenia, ale i należnych 
im dni wolnych od pracy. I 

Wielkie rOl:goryczenie panu 
je wśrórl pracowników ŻYWIe­
nia zbiorowego. jeżeli C hod'Z i 
o wynagrodzenie. Pracownky 
ci w wypadku niewykonania 
pianu obrotu Q~rzymują tylk.o 
90 proc. uposażenia .. TakI' sy­
stem wynagradzania pracowni 
ków, ustalonv przez byly Cen 
tralny Zarząd Frzemysłu Ga­
~tronomicznego. jest wyraźn.ie, 
krzyWdzący. Zgadzam .:ę. że 
w wypadku niewykona-nia pla 
nu pracownicy nie otrzymują, 

p:,(,'mii, zaś uPos2żenie stałe 
winno być ustahilizowane. 

M. Rył ............ -
--~~~--~--------~. 
Szczepien ia ochronne trwają! • • 

W restauracji .. Przodownik" 
gdzie wydaje się przecięt 

nie 20Q obiadów dziennie. 
, ,. . k' gdzie zmywa SIę ręczme 0-0,0 

500 talerzy dziennie, gdzie ob:ił 
1'a się ręcznie kartofle (obie­
raczka mechaniCl.na niszczy 
bardzo dużo kartofli) są tyl­
i\:o 2 kelnerki i bufetowa. T<! 
dwie kelnerki mają obsłużyĆ' 
po 30 ~toli~{ów. podc7.a- gd" 
norma dla 1 kelnera przew'­
dJuje 9 stolików, Kelnerzy pra 
C'ują pc> HI god'Zkn - d{) p'Jźnej 
nocy. Dla d>ojeżdża.:ących, a 
Jest ich większość. częstokroć 

Restaw'acja "Przodownik" 
ma obiektywne warunki by za 
dowolić konsumenta. Niesie!:}­
zła organizacja pra~y, zaprze-

(i) w chwili obecnej prze- około 11 tysięcy trzec:ch: 
prowadzane są w całym woje- wstrzyknięć). W samym tylko 
wództwie szczepi-enia ochronne maju przeciw ospie zaszcze-. 
przeciw błonicy. durowi br~wsz pieno 6 tys. dzieci. 
nemu i ospie, Jak wynika ze 
sprawozdań Wojewódzkiej Sta 
cji Sanitarno-Epidemiologjcz­
nej w Rzeszowie. do dnia l 
maja br. zaszczepiono ju,i. 
163.000 osób przeciw durowi. 
Wstrzyknięć ochronnych prze­
ciw błoni~y dokonano u po­
nad 50 tysi~cy dzieci (w tym 
28 tysięcy pierwszych wstrzyk 
nięć, ponad 10 tys. drugich i 

• 



__ N_r __ 13~a~(2_1_77~) ________________________________ ~ ___ ~ ________ ~N~O~~~~· RZEsZOWSKIE Str. li 

" 

Dla amatorów przestworzy 

N a szafie, w biurze kie' 
ro\vnika Zaklad6w 

Sprzętu Lotnictwa SpJrt(,­
wego Nr ~ w Krośnie, znaj 
duje s:ę zdobiona mister· 
nie, piękna waza, - Skąd? 
- Nietrudno odgadną':', 
choćby po napisie z 
Chin. Mlodzież tego l.akla­
du, jak nam oznajmiono, 
otrzymała ją bowiem jak f') 
podarunek od delegacji 
młodzieży Chińskiej Rp.­
publiki Ludowej na V 
Swiatowym FMiS w War­
szawie w zamian za prz~­
kazany jej (również jaku 
podarunek festiwalowy) 
szybowiec szkolny "ABC" 
wyprodukowany z zaoszczę 
dzonych materialów, 

Czy w Krośnie produkowane będą 
§zvbolllJce napędzie odrzutoH'gftl? 

NIM DO TEGO U,OSZŁO 

O pierwszych, niezmie:· 
nie trudmych latac'J 

istnienia zakladu, jego do­
tychczasowych osiągnię­
ciach i per.;;pektywach ro?­
wojowych porozmawiajmy 
z kierownikiem ZSLS, 
Rudolfem Radwań-kim, 
pracującym 21 lat w zakła­
dach tego typu, ode.naczf')­
nym w br za swą pracę 
srebrnym Krzyżem Zasług:, 

N (l zrljęciu: Zygm un f M·tib i Sta.ni.~law PrzłJbV-
la p'Jdczas stabilizacji s211buU!ca s2!.ulnego ,;A He" 

Od tego czasu coraz 
wię~ej slyszałosię o ZSLS 
nr 5, Nie minęla bez echa 
np. wiadomość, ze jeden l. 

długoletnich pracownik6w 
tego zakładu, Józef Ste­
liga przez 8 mie, ięcy w 
ubr. goś2ił w ChRL szk0-
ląc Chińczyków w budo· 
wie szybowców, Nie od 
rzeczy będzie też w.;pOm­
ni!ć, .że. J. SŁeliga za pracę 
w dalekim, bratnim kraj:..!" 
odznaczony został sreb­
rnym Krzyżem Zasługi. Są 
to jedne z ostatnich, jakże 
l'rzyjemne d1la pracowni­
ków zakładu, wydarzenia, 

- Kiedy powstaly ZSLS? 
- Zaklady nasze powstaly 

Zllraz po wyzwoleniu tj, .. 

1945 r., Jako warsztat napra ... • 
czy Ministerstwa Komunlkac.lI, 
Departa.men~ LotnicU.. C,.· 
wlloego. Zap()czątkowano w 
nich wtedy drobne remonlY 
8J)r'l.ętu zdewastowanego pr7.'~.& 

raszY8tÓW. W następnych ki!. 
ku latach nie zmieniają O"" 
swojego ~har"kteru I'nede 
w!Zystklm dlatego, Ił. brak 
bylo Odpowiednich w,ar'unków 
lokalowych. Mieściły się one 
wówczas tam, gdzIe obecni .. 
zal,la~y druwne (przy .tar,ll 
kOleJowej). Jednakże w ZWl4z 
ku II rozwIjaniem się sportu 

lotnIczego t wzrostem ka <I r 
szkolących się, wzroslo równIeż 
zapotnebowanle na sprzęt lot­
niczy, którego nie bylo w 
wystarczającej Ilośct. Atcby 
rozwIązać ten problem lak/a>! 
zostal pr7.enleslony do wy· 
remontowanych pomleszczeil, 
w których mieści się do d7.l­
slaj, w roku 1952. Mimo wielU 
trudności technłcznyc!J. mat .. -
rialowych oraz hraku ~1I ra­
chowych, oprócz wykonywanin 
remontów przyst<\piono rio nO­
wej produkcJI szybowrów I 
samolotów ozkolnych 1 W), 

czyn'iJwych. 

Właśnie od 1952 r. notu­
jemy coraz poważniejsze 
osiągnięcia. Załoga sysle· 
matycznie doszkalana, WY­
prodl,lkolvała serię L,kic'1 
szybowców wyczyn.'wy-::h 
jak: "Ja5trząb",. "Mucha 

l OD", oraz "Czapla" i 
"ABC" - vkolne. 

Produkcja roczna w na­
szych takladach stale wzra 
sta. Obecnie wykonujemy 
średnio 96 remontów w ro­
ku i ok, 71) serii nowych. 
Głównym odbiorcą i użyt­
kownikiem sprzętu przez 
nas \,l\'yprodukowanegu jt>.it 
LP2, Znaczne Ilości szy­
bowców w ubr. wysłaliśmy 
za graniCE: do Indii. Chin, 
Franci!. NRD I Austri'. 
O tym, że cieszą się one 
tam uzaant!'m świad.::zvć 
może fakt, że I w br, olNY 
1ł1.aILśmy zamówienie np. z ...... 

opracowywana dolrumentacJa 
rozbudowy zakładu, kosztem 
około 14 ml1lonów zlo· 
tych, która zostanIe zakoń. 

czona do końca ł958 r, Zaklad 
stanie się bardziej now"ezps· 
sny I zwiększy swą powie ... ' 
cholę trzykrotnie. W takim 
samym stopniu W7Jośnle 

przepustowość ZSLS, Po dukO 
nanlu rozbudowy zakładu UJaJ 
dą tu również pracę no\\l 
ludzie. 

W planach perspektywi­
cznych przewiduje Olię, ze 
zaklady nasze produkować 
będą nie tylkO szybOwce 
wyczynowe i szkolne udos­
konalone eraz samol:lty 
sportowe, ale najpr<1won­
podob n iej także szybOwce 
o napędzie odrzutowym. 
Zagadnienie to w tej chwi­
l! jest w stadium rozoraco­
wywania. 

I jeszcze jedna cieka\l\'os­
tka dla czy tein ik6w "N ';­
win" - koszt wybL1d>owa­
n ia ied,ego szybow(a 
"Czapla" przekracza 150 
tys zl., a "Muchy - 100" 
- 110 tys. zl" a więc uwa­
żam, że cyfry te po cześci 
darhą obraz wartości ns'­
szej produkcji, 

WĘDROWKA PO 
HALACH 

PRODU PCCYJNYCH 

II' orzystając z zaprOS2e. 
, nla kierownictwa 

ZSLS zróbmy malą prze-

nlutkie pa,y, z kt6rych na­
stępnie skle>:ane są naJbar­
dz~ej złożone kształty, SkTe 

nie mniej odpowiedZialna, 
jak budowa iźw : garów 

Wchodzimy do następne-

Na Zdjęciu: Z'Jfia Stan/. .~lawczyk, Edward Oma-
che! i Brunis!uw Kożuch przy budOWle żeberek 

ja się je dlatego, aby unIk· 
nąć paczenia i zsychania 
się drewna, w gotowym 
szybowcu. 

W stolarni r~cznej z 
przyciętego makaronu dre­
wnianego skleja się żeber­
ka szybowca szkolnego, De 
cYdują one o kształcIe 
skrzydła, a zatem o włas­
nościach lotnych szybowca,_ 
Muszą więc być wykona 
ne z precyzją, 

W t.ym samym dzia!@' 
wykonuje si~ szeregprecy­
zyj.nych stad-i6w przy bu­
d-owie skrzy'.leł szybnwca. 
M. in. dźwigary nośne. 
Jest to jedna z najbardziej 
odpowiedzialnych części 
szybowca. Na każdej z tych 
długich i cienkich listewek, 

W "powietrzu" spoczywa cię 
żar Około 800 kg, 

skrzyd!a, 

go działu - tapicerni. W 
odróżnieniu od poprz~dni,,­
go praca jest tu bardziej 
spOkojna. Gutowe skrzy­
dło pukrywa się płótnem, 

które smaruje si~ cel,}nem. 
Napina on pQwierzchn;ę 
płótna tak, że staje s:ę ono 
podobne do. skóry bębna. 

Z kolei odwiedzamy la­
kiernię. Jest to po prostu 
sal(}n kosmetyczny. Niep'l­
zorne p::Jczwarki· skle.'Kowe 
nabierają rumieńców 
połysku ! wdzięku drogą 

długich zabiegów mistrzów 
lakierniczych i tapicer­
skich, 

:_: n:: ".'-'0"::::::0 : : ,a:: «::JOO...O.'C~ 

.---.._-"""---..... ~""'--~ ~----_ ........ ~~~-----_t' 
8.00 1.38 , w. 'przerwle koncertu (E 

" A ·btb nast~pny ' etap z. 
budowy szybowca. Na dźwi 
garz@' głównym skrzydła 
buduje się szkielet przodu 
skrzydła. Delikatne żeber­

ka zostają "okryte sklej­
ką I tworzą "kewn", 
który nie pozwala skrzy­
dłu ukr~cić się w ło­
cie, Jest to pra.ca równi~ż 

Kończy się nasza wC)­
drówka po zakla:\zie. Po­
został jeszcze tylko jed~n 

dział - montażowy. Tuta~ 
luźne części szybowca skJa 
dają się w rę',ach m'1nte· 
rów na lekką, ale prze­
s'tro'nną sylwetkę Szy~OW­
ca. 

ItZE~ZOW 
Oyżur nocny: Apteka Społecz· 

na nr 81 plac Stalina 
r-yżur staly: Apt",k. Spolecz­

na nr 4 uL Dąhrowskiego 56 
Pogotowi., Ratunkowe: uL O· 
brońców Stalingradu 29 
teL 09 

PogotOWie MO: teL 07 
f traz Po.iarn a: uL Mlckiewl· 

cza 10, teL 08 

(~I 
APOLLO (ul. W Hlbneral -
Włóczęga - godz, 16, 18 I 20 

PRZODOWNIK (ul. Pstrow-
skiego) - Rekrut Bum -
godt, 17 I 19 

KINO LETNIE (Aleja pod 
Kuztanami) - Włóczęga -
godz. 20 

WSK (uL Dąbrowskiello) 
Czyścibuty - gOdz, 18 I 20 

LAIQrUT 
ZNICZ - SPRAWA pUota Ma· 

resza , 
Uwaga: Repertuar kin poda. 

h'mv wg Informacji CWf' 

TEATR - nleru:ynny 

l ~W/lIt..1 
WOJ DOM KULTURY ZW. 

ZA W. (u.l, Okl-zei 71 
O sytuacjI mlędzynarodowe.1 

(wygłosi Il'ktor KW PZPR dla 
aktywu związkowego -
godz, 10 
Cwicz",nia praktyczne dla 
czlonków AKT - gdz. 17.30 

Pr",ram·l - na fal! 1~? m 
Program dnia 6,34 15.25, . 
Wiadomości: 5 M 6.00 7,00 

ok. 21.60 2300. S 
5.11 Muzyka. 5 30 Rozmaitości ( 

rolnicze 806 Muzyka popul~rna 
8.45 Gimnastyka 710 Mozaika 
muzyczna 7,40 Kalend .. z 7.45 , 
Muzyka ludowa 8.06 Melodl~ \ 
filmowe 8.36 Pieśni kompol,Yto- ( 
rów jllgosto,!!lań_klch 9.00 "Jak 
Jan",k z drugiej klasy znalazł I 
Sł >nkę" Rud. dla kL I III 920 ( 
Muzyka programowa 10.00 Kon 
cert studentów PWSM 10.35 
Melodie rozrywkowe \l 00 Mu- ( 
7.yka I aktualności l L25Prz"r-
Wa 1530 "W radiowym kólku ( 
"Globus" - aud. dla dzieci 
16.05 "Cz,ego chętnie sluchamy" ( 
"Z frontu technikI, o metodzie ( 
wzbo,l(ac~nla fosforytów 
pog·adanka 17.00 Dlacz.,,I(o· trze- I 
ba szanować wn.illwość dzl!'c- \ 
kil 17.1$ Pieśni kompozytorów I 
pOlskich 17.40· Koncert PQPO- \ 
ludnlowy 18.20 RRdlo,tacja mlo ( 
do~cl 18.30 Felieton literAckI 
19.00 Pieśni ludowe 19.11 Muzy- ( 
ka laneczn. 20.00 Recital for­
tepianowy XT laureata ml~ńzy- i 
nar. konkursu 1m. Królowej \ 
Elżbiety Belg1,1sklej ~ tran5m, ( 
z Brukseli ) 22,30 MU"l:yka ta· I 
neczna. , 

Program II - na fali 357 m ( 

Program dnia 550 11.30. 
Wiadomości: 5,30 6.30 R,OO 8.30 

12.04 1400 18.15 21.30 23.50, 
5.05 Me' Jdle 520 Gimnaslyka 

5,36 Organy kinowe 5.45 Kalen­
duz 5.55 Piosenki różnych na­
rodów 6.10 r:uzyka popularna 
6.30 Ork. Melachrlno, Od 7.10 
do 9.00 transmisja programu 
pierwszego) 9.00 Pr·zerwa 1\.35 
Andrucu: Symfonletta nr 4 
12.10 Przelllad prasy 12.15 Pieś­
I I murzyńskie 1230 "Na swo,l­
s'<lI nutę" 12.50 Wę~lergkie 
pleAn\ 13.00 Aud. dla wsi 13 10 
Aud. szkoln! dl. kółek mło­
dych historyków 13.35 Muzyka 
r J ,rywkowa 14.10 "Opowiada-

. nla" Mariana Promiń.klego 
14.30 Utwory fortepianowe 14.45 
Maklakiewicz: Suita "SI.,k 
pracuie I śpiewa" 15.115 Ko·n­
ce,'t popołudniowy 16,00 :l.espól 
Instrumentalny 16,25 KoncNt 
muzyki bUGkowej 17.00 "Z ży­
cia Zwl~zku Rad2.ieckiego" 
1730 .,Na warszawskiej fali" 
1800 Muzyka rozrywkowa 18.20 
Kompozytor tygOdnia - Belll­
ni 19 00 . 'uzykal aktualności 
19.30 "'udyc,la literacka 19.50 
K"llcert chóru I orkiestry 
wrocław.klej PR. 20,30 "Tak 
przemówiła miedź" - r",p. A. 
Walatk. 20.45 Utwory skrzyp­
cowe 2\.00 Orko tanecznR 22.00 
Kronika SpOrtowa 22.10 Muzy­
, •• 2220 .,Jak grzebaliśmy lal­
k~" - hu~orp~ka S. Szafrowa 
2240 Nowe utwory komp. pol­
skich. 

( 

) 

Na zdjędu: Franci~zek F'Pjkiel I Alfred Frużyński 
przy budowie dźwigarów, 

ChRL na wyprodukowa. chadzkę z naszym {,,,tore-
nie ~zybowców wyczyno- porterem po zakładzie. 

wych "Mucha - 100". \11 Przewodnikiem bł'!dzie kie-
lipcu I sierpniu do NRD rownik techniczny ZSL S 
wyśkrny "Jastrzębie". Edmund Czerbak, Od-

- Co nowego najbliższe wiedzimy kolejno poszcze-
lata przyniosą wa,~zym Z·:I- gólne działy, 
kładom? Jesteśmy w dziale pier-

w cIągu naJb/lhz~'ch 

lat w zakladzle naszym wll'l" 
zmienI sI .. na lepsze, Jut lelI 

Na zdjęci F: 
W!adyslaw Bę­
ben pilą tarczo 
wq. rozei,na tar 
Gicę na drob­
niutkie paski, 

wszym maszynr,wym, 
Tutaj na ma<zynie Hlrowll 
tarcicę rozcina się na ci~-

Pracownicy poszukiwani 
2 INZYNIEROW lub TECHNIKOW BUDOWLANYCH, na 
kierowników budów, 1 INZYNIERA LUB TECHNIKA 
na stanowisko kierownika robót specjalnych, 1 INZYNIE­
RA lub TECHNIKA wod,-kan. na kierownika robót In­
stalacji wod.-kan. poszukuje od I lipca 1956 r. Rzeszow!kle 
Zjednoczenie Budownictwa Przemysłu Drobnego w Rze~ 
szowle, ul. Langlewicza, barak pierwszy. Przedsiębiorstwo 
reflektuje na pracowników z praktyką I uprawnieniami. 
Od zaraz poszukuje się KWALIFIKOWANYCH MURA­
RZY, Zgłoszenia osobiste pracowników reflektujących na 
powyższe stanowiska przyjmuje Dział Kadr w biurze ZJed· 
noczenia, ul. Langiewicza, barak 1. K-296 

KWALIFIKOWANYCH MURARZY i TYNKARZY oraz 
LASTRIKARZY zatrudni natychmiast Przedsiębiorstwo Pań­
stwowe "Naftobudowa", Grupa Robót Nr 6 w Krośnie, Zgło­
szenia w Krośnie w Kierownictwie Grupy Robót, teren po­
rafineryjny (obok stacji kolejowej). K-29j 

INZYNIERA CHEMIKA z praktyką wlględnie obznajomio­
nego z pracami pokryć galwanicznych, zatrudni od zaraz 
Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego w Rzeszowie. Zgłosze­
nia przyjmuje Dział Kadr WSK Rzeszów, ul. Obr. Stalingra­
du 120. K-288 

Na- zdjęcIu.: 
Stani.~!aw Gu· 
zik i P'e/iks 
Dzik w czasie . 

5l<:rzll' 
na stOLe 

montaŻOW\jffi, 

UE 

, Tak w skróde wygląda.f~ 
poś'lcze~ólne fazy PI'Od'lk­
c:vJne. Zmontowany ~z:vbo­
wiee jest jeszcze dokla.rln!e 
kontrolowany a następnie 
Idzie do oblotu. 

M. Z!obro 
Foto - ·Wł. PopijakowskI 

Komunikut Sprzedaż 

Zespół Adwokacki Nr 1 w 
Rzeszowie zawiadamia, że mle 
ści się nadal przy ul. 3 Maja 
10, a w związku z przebudowr, 
tej ulicy dojście do Zespołu 
chwilowo jest tylko od placu 
Farnego. 

Zesp6ł udziela 
porad prawnych 
czas urz!';dowania 
ny 8-18, 

bezpłatnych 

przez cały 

tj, od godzi­
K-303 

PRASĘ do węży sprzpdam, 
Płomit>ń, Łąka pow, RZ\esz6w. 

G-197 

SPRZEDAM rabr~'cude nowy 
:uotoc'.'kl Jawa CZ 350. By­
lom, Wieczorka 66 - Zan<l· 
oi::'rg, K-290 

MOTOCYKL marki "Iź" no­
wy - sprzerlam. Wiadomo$ć: 
Lorenc Józef, Przemyśl, Smol­
ki 13/7, Pg-069 

I ~eswwsh'ie Przedsię biorstwo Obrotu Nasionami 

"CENTRALA RASIENłlA" 
w Rzeszowie 

7.awiadam'-, że z dniem fi, VI. 1956 r. przeniosło swoje 
biura do cmachu Pre'lydium Wojewódzkie.! Ra.dy Na.­
rodowej przy ul. 1 Maja w Rzeszowie, Dla orientacji 
podajemy rozmieszczenie poslc7.ególnych Sekcji: 
III pi~tro pokój Nr 83 - Dział Handlowy i Sekcja 

IV 
VII 

VII 
" 

" 

" 
" 

" 

Planowania Nr teleX. 10-29 
Nr 92 - Dział Księgowości 
Nr 19 - Dyrektor i Dział Plantacyj­

ny Nr telef. 24-57 
Nr 20 - Sekcja Administracyjna, 

Sekretariat i Inspektorat 
Rejonowy Rzeszów K-294 

-------e-sz:owskle" wydale RSW "Prll~" R\!MeuJe kole,Jum Red'llc), Rlen;ów, Piec Stalin. I Telefony: Centnl. telefol2lezn, 21-14, 1603, 15-64 ReelekCja n "en > 10-11. II-H. 
~llIo",ny Rl Kro.lIo, Ul Nowotkl 10,.tel, Ul. - Delegatura RSW "PreN" R2 .. z6w, Pllc Stalina l, n Dlętro _ tele!OD 18-~~, d&lu "IW' •••• O<Idzial;o !"Cdakcji: PnemyŚI, 'II. Mlc,c1ewlez. I, telefon 150 - S-7-25~ 
.. U,iJ. Cena prenumerety poezto1l'ej m1eslęezrue 5 zł. kvurtalnJe lS U. p6łl"ocnUe III Ił, roesnle 10 Ił. - DTIlk azeaowK1. Zalrł.d,. Grafl".. - a_ów ~ 



Piłkarskil m~zl 
międzynarodo-we 
PORTUGALIA -~G.Y" 

I znów 
tym razem 

Stal Mi.lec przalJrała 
ze Spartą Lubań t:~ 

2:2 (1:0) , , 

FINLANDIA - SZWECJA, 
1:3 (1:2) 

PoJedynek b!>l1J!ami",.ków n ligi 
rozpoczyna &tal Mielec. 'Począt­

kowo stalowcy g.raj" 8pO'koj00 ", 
kr6tk>tm1 podaniami zdobywają 

teren I w okoho&eh bramki". 
atrżelają n "eceln,le. Po kilkun&oSltu 
mlnutaoh do glosu dOcł1.odz." g~­

spoda.rz.e. W poezyn ... 'fti.ch. ~ dość 
ohaotyoon!, jedna:k poparoi wiek­

Dl'uga połowa .. pou~aonia f(Y.!.""-llJWKS W-W3 _ Gwardia 
(}"yn... 91~ pod "na'Iti"", prewng! Bydgos-zcl 5:1 
gospodal'ZY. W 5~ mi",. Spalta eg- I Górnik Zabrze _ Budowlanl 

WISŁA KRAKOW 
ATLETICA 

PORTUGUESA ż:. (1,:&) 

zekwuje l"1)ut wolny, a !'Ii'Lny s!;rznll O ole 1'1 
Dub!ela 2lTla)duje drog~ pod po-I Kl' P P' fi Gwardl& 

- o elan ozna -
przeczk-ę l w ten sposób Spa't'ta W-wa 2:2 

Trzy rekordy Polski 
prowadzi 1:0, Po ubracie bram;': ŁKS Łódź _ Garbarnia Kra. 
gre sta.j .. się ŻywSZA l w 54 mln 
ToMlIk ze 7lna=ej odległości u- ków 3:1 (2:1) 

sz" .. zybkoścl", Bramk'& ni .. pad.' zyskuje wyr6wname. W par~ ml­
ponl ew .. ż obrema Stali wybija nut p6lmieJ z boiska schod·zi 
pne~i'..vnlk.. z uderz-eni·a ni.. po- Gn,eśko, odno9'la,c kontuz)~ ręki. . '·1' J li ., k· zwalając mu na stworzenlie OkH.ji Wykorzystujll Ul go~poda.rze ( na-

W memoria. 'e im. '. USOClns lego do strzału. Po okre8i .. pI'zewag: ciskają cor"", ba·rdziej na bramk.<; 
. '" .;' , .' S>iarty sta10wcy 2lI\0WU z&""yn~,ją ~talowc6w. W tym ok,res1e pad" 

PoJ'ski '0 77 cm. Wo.ita.sz~k u- b przeprowadzać skl~dne atak:!, b':- widnie druga bramka dlA Sparty, 

Stal Sosnowiec - Ruch Cho .. 
nów 1:4 

Na Stadionie Dziestęciolecia 
w Warszawie odbyły : się wIel­
kie międzynarodowe - zawody 
lekkoatletyczne o Memoriał Ja 

zvgkaJa 49.41 (drugie m:ejsce), ~~ ~oz::::liZ;,~~i~ż~l~sę~e~ dąc drużyną t·echnlcznie leP8Zą zdObyta w z .. mieszaniu podbram-
.u.ta.nawiająe rekOrd Polski ~u W czasie 3.47,2, Lewandowski Ale tylko technicznie, bo z ,."yb- kowym przez Ooiooh.a. D'a.,t}vla _ Naprzód Lipiny 

. . kośoią nie jest u n.lch na.jlepiej , 

nU5za Kuso-cińskieg~ . . , '.' 
niorek. . był drugi - 3,47,8. Co prawda w tym' okresie na.past- Kontutak! staJowc6w je-st TIB- 3:1 (1:1) 
:.Pl'ywer również- ustanowi! Bieg 100 m mężczyzn zakoń nicy Stall mają ki'lka okazji d) tychmialltowy. Brzetańeozy,k w za- CWKS Bydgoszcz staJ 

Zawody popriedziię.t;lefil~da 
rEprezentantów 17panstw. ; 

r~kord 'Polski. W p'chnl~citi 'ku czył ~ię po bardzo wyrówna- wobycla brMnkl, leoz Ich strzały mieszaniu podbramkowym bleJ'l~ Gdańsk 0:0 
I~ '_uz~'s}{!!-ł <ln ·16.30. . nej wa]ce zwycięstwem Szmid- mijaJ" bramk:ę Kona,rsk:!e-Ifo. pitke na głowę I piłka trzepocze Górnik Bytom .:..- Warta POI-

Pierwszą konkurenc.l~ memo 
rialu był rzut oszczep!J;!l' ko­
biet, który zakończył.: si'ę , du­
żym sukcesem repręzen'tantkl 
Polski Figwerówny. Pólka W:'1-
nikiem 51.93 poprawiła rekord 

Wa!'ki o pierwsze miejsce w t (P l k ) d F w slatee Konarskiego. Nleote1y, ń 1 O 
skoku 'wzWyt kob.;etrozegrała ~, o S a prze rancuzem w 43 mln. Król eg?ekwuje rzut !ędrla dopatruje 91ę laula. Po nle- na : 
0l'" b:'" u'" Zl'ału' ' re' pre.zentantek L.ssenko. Czterech pierwszych wolny z 30 m PI'''kn:I' ~l Górnik Radlin - Polonia By-
.. " <oc- U d 'k' , k ł 'd 1 . " ~ va"owana uznan;u te.l bramk.I utamanl za- t 
POl$J.d , Tomanówna przes'lła zawo n, ow uZYS. a ~ leo naKO pitka ocier .. się o słu~k l wychr,- wodmcy St .. ,ll cor .. ,1" się do tyrl1 om 1:0 
wys<ikość 151 cm zajmuiąc ~Vy c~as I~,\ \ o kkole,m:sci za-I d~ w pole, Sbt'zaly Ba,ran. I l zapom,nają o at",kownlu. Do""e Gtirnik \Valbrzych - cwKs 
6mle.iSce. ZwYcjężyła Rumu') ecy owa a o o omor a_ . Brzeżańc:zyl<. też m .. trafiaj" do tylkO spisuje się ol:>rona Stall, kM- Kraków 1:1 

I l Marymont - AKS Chorzów ' ka Belas167 c,_,. Skok o tyczce zakończył się I De- u. rą należy wyróżn:i~ łąO'mie Ł bram 2:0 ' 
.l31~~ finałowy kobiet n'3. na wysokości 4.20. Pnesz!i ill Nap""tnlcy sr;"'l'ty za gr aż ... ją kar-zem Mysoialdem. 

'lM nl 7.akończy! się sukce~ero Ważny, Janiszewski, : Krzesifl- dość poważnie bramce My5'\aka, Ogólnie m6wląe gM nte byt.. Sparta Lubań - Stal Mielec 
'-""usl'onówn,',', .która po plo.kne.' k ktO t . kl" Jed ~ ló 2'1 n. ., .... S -l, orzy w el o e1nosci la en ze ~.rza w o mało nie ciekĄw" ani nie stala na d<;>brym . 
walce· wygrała z tej miary za- ięli pierwsze 3 mieisca. Adam- przynosi gospoda.-rzom prow.":tz'-I po2liomte. Była to typowa walkI! T A B E L A 

• LPZ Lublin 
Stal Rzeszów 
20:33 

wodniczkami co Fuehrman ski zajął sz6~te mieisce prze- nla - jedna'k strzał NaUwajki tN- o !1tJoTlk!ty. I 
(NRF) i NeszmelYi (W~gry), chodząc wysokość 4 m. I fi. w poprzec"kę. Jan Skowrnnek I CWKS Kraków 18:6 116:.~17 
Xusionówna uzvskęla 12 ,1. Górnik Bytom 17:7 
. l3ieg 400 m kol::~-et. zakończył Górnik Radlin 17:7 17:9 

~\~:sy~i~~:;,em Zbikowskiej IIl-ligo\"''T~y przed, po' I'metkl-em ~~~O~~orzów ir~l ~:::i3 
W drugim Z koleL meczu !użlo­

w'Jm o mistrzostwo n ligi !I'uPY 
południowej rzeszowska Stal od­
niosła przekonywujqce zwyci~­
stwo Z drużyną lubel~kiello LPŻ. 

110m ppł. wygnił ,Rumun . ~ (; ( Stal Gdańsk 11:13 16:11 
Opris w cZ'asie 14,5, Polak Bu- Naprzód Lipiny 11:13 17:16 

Punkty dl.. Stali Rz~zów zdo­
byli Christian1 l Nazimek po l, 
Blstroń 5, Kościelak 1St, l'l6żan­
ski po 4, Tomczyszyn 3 l J. Ró­
żański 1. 

in~i~~y'.~~ze~ %~~~~~ 1~~;~1 ReSOV1·!) G d· 4 O (3 O) I Stal FSC ~~~o~~ :~~~~. 1i~~~4 ~~~~7 
pOdr.nakiem dobrych wyn;ków! n war la: :. I Marymont .W-wa 10:14 11:23 

P,olaków. Zwyciężył Francuz I KIlejarz Przemy'l CWKS Bydgoszn 9:15 9:12 
Degat~ _ 47,7, Swatowski był! BramkI ZdObyli: 9 mln. sur'l wo. W 13 min. Olszówka przedzie-I' ~ Warta Poznań 9:15 8:12 
drugi w czasie 47,9. Tak! sam mlak, Z5 min., Szczerba, 37 mln. ra się na pole bramkowe Resovi! 1 1 (1 O)' Stal Mielec 8: 16 9: 12 

, Starz"k, 89 mln, Starzak. ostro strzela, al~ L-c7. jMt .na I: •• 
C7.M uzyskal Proske. Sędziowa! pylypko z Krosna. miejscu. .,. Sparta Lubań 8:16 12:25 

Punkty dla drużyny lubelskiej Wbrew przypuszczeniom bieg Drugie derby Rzeszowa rozegra- W 25 mln. Brudek przechodzi 
zdobyll: Stawecki l Pruchnlak 1.500 ni n:e przyniósł spodzje . ne pomi~dzy GWHdlą a Resovią, lewą stroną, centruje dokradnie, 
po 6, Ichtoń ~, WanIec 3. Kos,or l. . h " D ~; ł' ,zakońclyJy się wysokim I zupel- a nadbieg&jący Szczerba .kiero-
Niespodziewanej porażki doznał w wanyc . ~mO-C.lI.. Wa .. g O\':nl ni~ zasłużonym zwycięstwem Re- wuje pllkę do siatki Gwardii, W 
jednym biegu Nazimek ze sta-I kandydaCI do PI~rw.~el':o mlel 30VU, Resovia zagrała to spotka- chwll'ę później Brudek zmarno­
weckim. sca Rozsavoelgy', I Lewandow nie dobrze we wszystkich liniach. wał idealnI! pozycję podbl'amko­
-----------:------"--------~-.- ... ---.'-- Atak mlłdrz~ kombinował w polu wą. W d.lszym ciągu utrzymuJe 

, • • I co najważniejsze dużo strzela!, się przewaga Resovii. W 37 min. 

II LIG & ZUZLOW I. także Wal osek mial wiele za- skl'.dnie przeprowadzana akcla 
"~ ~ trudnienia. Pomocnicy I obrońcy ataku gospodarzy kończy się c~i~ 

nczelnie. kryli napastnikÓW Gwar nym strzałem Starzaka, który 
dli i l'zadko dDpuszczali ich do podwyższa na 3 :0. Na 2 min. 

Resovia Slarł Gniezno 23:23 oddania . celnego strzalu. AI~ te przed przerw,\ Olszówka mA oka~ 
pochWalne słowa " Resovli tyczą 7ję zdobyć bramkę, J .. dnak w 

Sport żużlowy !rui w kellzowle 
wielu sympatyk6w, którzy z;a~wy'­
czaj Hem!... wypełniają· Itadion 

sl'ę tylko pl .. rwszej połowy me- ostatn.iej dosłownie sekundzie 
BIEG rn: 1) Brzoz'OW'&k>\ '(R!!60- CZU, gdyż z .. grę w drulfiej' fazie Łącz wybiega, ratując przed utra-

m) 1,36,5, 2) Ka.rull (Resovls), spotkania, mimo !e grali w dzle- tą · punktu, 
3) MAĆkowie:k (Start). Ryozkows>ci .i~tkę, należą lm się słowa kry- Po' zmianie stron tempo gry 

tyczne. opadło" a gwardziści chcąc p·~pra-
Resovli. Wczoraj było lcł1. o wie- (Start) !Megu nie lLkoń~ył. W GwardII slabO wypadły linie \yić niekorzystny wynik, zllczyna­
Ie'· mn.iej , ale ~I któriy nieby~i ,- , BIEG ,IV :' 1) e;esi~18kl 1,:Ił,3, l) delemywne, w których 'poszci .. : j'a Cora z częscreJ atakować I d<l­
nte mają ez-ego tałowae. Wlęk- ',WItwiolci, J) Tryppe'l'lbach, Olew- gól ni zaWOdnicy nie potrafilI de>- chodzić pod bramkę ReltOvH. De-
6Z0ŚĆ za.wodnik6w byt.. n,a b ... \l!teJ sld "wy.;a:ctł" ·zaru po starcie. kładnie kryć napastnik6w. Atak fensywa gospodarzy jl!~t na miej 

te) drużyny mial tylko chwilowe stu parallżując niebezpieczne 
z techniką, maszyny ule-ga.f>' ..zę- BIEG V: l) ,B!'2ozowsk>1 1,37,4, zrywy, a w większości grał nie- akcje gwardzistów. W 50 min. 
stym defektom 1 j~e ~Zf! 2) 'KaM (R_wla), 3) Odrzywoi- dokładnie l naszym zdaniem na- Korejwo wypuszczony dokładni~ 
były upa<l1ci, a ez.a'sy słabe. W ski' (S1laJrt). RalA!..joza.kI biegu nie pa,tnley zbyt wcześnie 'straclll przez Kieca nie trafia 7. kilku me-
kOl'b3ekwencji jaZda !'lumu l be, uKone'tyl. I WIal'~ W zwycl~stwo. trów. do bramki Resovii. która w 
emocji. . Grę rozpoczynają gospodarze Iym. okresie atakuje tylko w~'po-

BUG VI. NI.lbarózied pechOWY I z mie.isca ruszają do ataku, ciarnI, tym bardziej, że M3t.ysiak 
050b114 wzmlaonka lUJlet.., 'le bie-g dla Resovid. Prowa-aziU p,,- przechodząc pod bramkę GwardiI. uleg!' kontUZji I musiał ze.i~ć z 

-. '. ~l.k.. Z Jednych z takich wy-
także orga·nirz.a.tot"On'l """tkane. o!ątkowo Pjotro~ki I Wiehn<ian Już w 8 mln. Itrzał Szalachy z padów pad!a bramka strzeloria 

" Za~valili" 0111 na całej linn,. w.,y- prlOel. 3 okrllŻenia, NI' w1ra'Żu Wich trlld~m broni WIlosek na róg. przez Starzaka, który tym śa-
, " ' W mmutę później Matyslak otrzy-

Włókniarz Krlso. Girnik Garlice 
1:1 (4:1) 

Krośt>1.eń.slVi Wł6llmi'&Jrz roecydo-
wanie r02lStl'zygnął_ spotkanie z 
gOl'liokim Górnikiem. Goście byii 
"byt &la,bym przeO'lwmikiem di~ 
dol:>rze d ysponcywa.nego w tym 
dni·u Wł6kni~·rza . Za blllk wY'Wk,ą 

porażkę, winę ponoszą Unie de· 
fensywr,e, a na.stępn1e bramka rZ 

Przybyoi"ń. Jedynie Komur,ki~­

wioz w ata.ku zasłużył n. wyr6t, 
nienle. Nowe zellbawleme linii a· 
taoku Wlól<ln14;rza ",; 9ldad-ue PIO­
ezosa., Adamski, Skowronek, Do-I 
rell, Gbyl okazało II,! trafne, Od 
WYŻ9Z~j porażki uratowało górnl-I 
k6w s2lczęścle zwłaszma W pierw-
9Z",j pOłowie gry, kiedy to st"z"-ly 
A d·amslcl ego, Doren'e odł);jają się 

od pOIJroz.eczki, a Skowrot'loka I}d 
!!łupka. Sel~ę bramek rozpoczał 

w 8 mln. Skowronek. Goście w 
1i,.mie&Za~lu podl:>ram.kowym w 10 

mln. wyr6wnują przez Komur­
ki e '.vi C'Za. W 14 mIn. Adamski IW 

t .. siewiel tratia w !ffilpek. S~'l<io' 

wał 'Głowak z Przemyśla dobrze. 

STAL DĘBA -
GORNIK' SANOK 5:0 (O:!)) 

STAL ŁAŃCUT -
GORNIK KROSNO 1:4 (0:1) 

GORNIK JASŁO -
SPARTA JASŁO 2:3 (2:2) 

STAL SANOK ',-
sta,rozy na'chnJenit, że ' apOotkanie nlarz prz~wl'óelł sl~, • Piotrowski I mUje piłkę, mija Głuchowskiego mym, jak s!~ później okazal'o, 
kt6re mialo ofIcjalnie' !IaoO%ąć si~ miał defęlrt maezyny. Bie, zakoń- l dośrOdkowuje. Walosek pilk~ us.talit wynik m~c2.u. Gwardziści 
O godz. 17,30, za ~''''lo '1'.- z b'li~'-6' ---ł ~- wY"'r-n- goś~ 5:0. Pi-rw- lapie, ale WYPUS7.C7.a ją z rąk, a mimo takiej porażki starają slo: ,'u.. • " ~.. u.,...... .. q., '" ~ strzelić bramk~ l w 8~ mln 01- kornerze pOdwyższ" n. 2:1. N. 
20~tnln.utowym o. ~;Alm.j-enii!ffi, tak lny był Kyczkowsaki l ł1 ~ 2) Mać- stojący obok Surmi.k kieruje ją s7.ówka odd' 1'1' t' I 1 . li~- "t--lCó,,' w"';~·' ~. 1'.- w ,'.7 

STAL DĘBICA 4:5 (1:3) 
SPARTA LUBACZOW -
KOL'f.,JARZ JAROSŁ. 7:0. (5:0) 
KOLEJARZ ROZWADÓW-ł"'" , _. _ ' • I bez przeszkód do bramki - J. a,o ~ s Oj s rza o JronlO -;- "'LV ..... ~-~'t .. , .... 

lź !rońcowe biegi odbywały Sl~ !rowiak (Sta;·t), . I ny przez Łącza. N .. 2 min. przed mi'n. P"ClZo~a, w 36 Skowronek. Pc SPARTA NISKO 4:5 (0:3) 
UNIA KROSNO -

SPARTA PRZEWORSK 
, ..,.. 16 • i . Utrata plerw.?e.l bramki depry- I kOl1cem spotkania tym rnem Sur-
Już O zmroku. S""Z1" g wny '!! BIEG VII. St"rt wyrówlW,le muje gwardzistów, którzy zaczy-I miak strzela z dal':ka. a Walosek przerWie przewaga go~poda"""y 
musiał akura,tme mleć 2e-mInutc- I !fIan IJunlrtowy me""u. l) Ciesi ... l- n .. Ją grać niepotrzebnie nerwo- z trud~m broni na róg. ~ra9t. a w 54 min. l w 72 mln 
wą pogad&nkę do MM'ocinik6w. I mil, któl'ee'llu za'l"4I'Z n.1 wJralŻu ,,- Skowronek strz~l" 2 dal!>?e bram- 4:0 (l :0) 

A oto ja·k IJrzedS'tawi ... ,j~ •• W'J I dca.te tlę wyprzeckIć lIl'}',0'U>W5kie- ki. W 82 ml·n. Gbyl po rzuoie wol-
nlki poszczeg61nych ble~6w: ' 1110 1iwyollYŻyt w eza8l .. 1,37,8, 2\ Stal Staliwa Wlla Stal Rz,sz6w I nym m.tala wyn1k dn.la. Pod ko· 

TABELA 

BIEG I: l) CI_elSlrl -(start: Brzoz6w~, OleW'8\ci I Korus ml'!- I n4ec meC'ZU górnicy m"ją ~z.,n,'e 
1,34,7, 2) Pi-otrowm (Re«Ov'll, 3) \ li upt3ld. I bj~ nie ukońC1:yh. 1:1 (0:0) n .. iJopt'8wienie wyn1k1u, lecn Lz'-

Stal Dęba 10 14:6 34:19 
Sparta Jasio 10 14:6 23:11 
Górnik Krosno 10 13:7 24:U 

Olewski (Start), wtclmlaN: b!ecu BIEC VIU: l) Plotro~ 1,35,0, i _____ -'-_______ _ 
me Uk0l1CZył. PlolII'Owekl usiłował 2) ltMaj~, 3) Odcr"zywol5k:i, ł) Meoz stał na przecl~ PO-I Po lIm'Ml4e stron w łl mln. 

Gornik Sanok 10 12:8 35:14 
Sta.l Sanok 10 12:8 32:20 

kilka,k:rot:!tie dojść Ciesielskie«o W icimi a.n:. momle. Była to tY1lO\VR wa.lka o Anioła zdobył prowadzenie dlA Koszykówka 
jed-nak mu się to !'lie ucLao!o. start :eI!:G IX: 1) wttwlcdc:l 1,3&,9. punkty. Rzeszowsu Stal wy~pl- ~ow.. Powoli do gloS\J do-

Spada. Nisko 10 11:9 23:18 
Stal Dębica. 10 11:9 28:31' 

prowadzi 4:2. Wiłiwiolrl prowa.dm od startu I ła Ł Hogel'ldorfem j Aniołą. Temu chorizą gospodarze, kt6rzy za ozy- (O pu~har WKKF) 

WLOl{NtARZ KROSNO 
GWARDIA PRZJl:MYSL 

38 :~4 (28 :~8) 

Stal Łańcut 10 10:10 25:1~ 
Sparta Lubacz. 10 10:10 20:25 
Unia. Krosno 10 9:11 16:21 
Sparta Pnew_ 10 8:12 lS:20 

BIEG II (po'W'!.«lt"z3.1'!Y hył d"" tutprzoecl metll omal nie uległ ZlI- ostatm1em.u Komisja III ligi mow1e- n&jągościć pod llramlal drużyny 
razy). Raz prowaózd! Tryppertbach żare1e Itakująl't!mlt go I'ty~kow- siła resztę kary dy,.kwaUf!lkaej-L 'l'ze"Wweklej, jednaJ\{ tu,taJ na 
(Resovia), który' na wyjścIU ~ .wi·, Memu, kt6ry Mjl\ł ostAlkecam."(! dl'u Do przerwy obie drut.yny lIJta- prze-9Zkodzle !lta11ęła bwM'Óa obr0-
rażu pl"Zewr6cił si", prze!lZkadu. - lie miej~. T.-?Jeei· by! Maćko- kowały wypadam1 a na.pa5tnlcy r.a. W 76 mi,n. po faulu na P!,t-

.. k START RZESZOW -jąc po7A>Staiym w kO'l'ltynuowan'.u \\1!ł •. a C!I'>o'arty .TrYPPMlb l.eh. " \ tak jedne.! jA.k l dru~"'.i dru7.yn.\' koli Stal Stalowa Wol .. UZY"'KUJ! 

Kolej. J!!rosła.w 10 6:14 1~:~4 
Górnik Ja.slo 10 t!:16 12:21 
Kulejan Rozw, 10 4:16 19:łl ~-'----I ~,--, k ń .(' dd [' lk 11 ść ~ ł6 STAL ŁAŃCUT 63:29 (2e:l!!) biegu. Sędzj'a główny z"wo.dów ob. """~u" e spov",,,=e u o czy. o a l l;1l omą o ""= w n. rzut karny, a sA,m poSlZkodo\VaI!1.~ 

hl!Ż, Kra&:ń.&kli nakua! I'Ii.art po !Olę remi!e<n'\ 23:23. bra.mk~. uzyskuje wyr6wnując", l:>ramke. 
rOll dl·ugl. Tym ra~em. Ui'~ek "W ostamic1I. mlnutaoh gr .. się 0-

n"sl Krupa (Start). Sęmrle u,v>- p I I P 'I Stal Swldn~k żywiła, a obie stror.y dążyły dl> 
'!/I·edzla! pow!.ÓruaUe bieg\) ni O In I fZem ,S ~ uzyskania ll\vyoię!lk>\ej bramki. W 
'.,ońou spotka.nia, co !!le spodo- 88 min. Wosin&kll z trudem Ob10-
')210 się kierownlotwtI S t1Iirtu , kto 2:3 (1:2) nlł nlebe2lpieczny 5tlrz&l Ko.lbu-
,'e n-awiesem mówiąc, wymUA'i!o SZA. Na minut~ przed lak'ońoze-

;" sędz;im un:eważin1e!'ldebl~. Bram,l<lI (na Sta41 z:dobylt: Ja- słlwi.e leh w ze.!l!lł" n1edztelę nad mem meczu konllrak<l'k go~pod.arzy 
Sa,dzę, Iż Hbi.ter spotkamil wlru-ei'l śWi.łko,.Sło!'lif>wim: I Sleroń z rzu- Lubll"'ioanką w Lublinie. omal nie zakoń""y! się zdObyciem 
być kOnse!{\ventny I nie d4~ ""- tu k/trnel'O, dla PoloniJ. 2 brami<! Pootątek ~ry Łapowi.dał JJ!~ l:rramkli. Gajewski przeszedł Jur­
ble naI'Zucać ozyjejś woli. f1dobY'lli Kurol'i-ej i Korajewskl. ni,etle dla góspodan'Y, ponieważ klewi=a, lecz piłka 8trzelMl.A 

Z,awi6d!l!ona wyohod...t~a pU'bllez- jut w 3 md.n. zdobywajll oni brarn przez zwwocLn.ika Stalowej Woli 
ność Przemyślłl po n;ieo.pod.z:iewa- k<: ze strułu KuroIJIejs. Powoi: tralił. w słupek. W kilka ..eku·n<1 
nej' Po-I'&t.el!, ja'klei d07mała Polo- goście przechodzą do a.t·ak:u i dlu- p6Ż'1'1iej Patkolo mtał podobn" Ide­

~o'arzl wiejscy 
na starcie 

nla .na \vłasnym boisku ze Sta~a g,imi podanla,nl zdObywaj" terem .lną sytuację· 
S\~d'ń,lk 2:3. Liozono się t'l.czej l at .. kująe I:>r8lt11k., goapoduzy. Do-

IKS Jarollaw 
Lublinianka 
1:3 (0:2) 

wygranI! ,ospoda",zy Po zwyeię' plero w 32 mln. nut wolny eg-

WKroWe ro~ zostały 

ml"trzo~twa kolat'!'icle ludowych 
z"opoł6w sportowych na ~ystMl­
,ie 31) km. W kategorii rower o'" 

TABELA 

wyś~igow)'ch 

(LZS TrOpie) 
przed KUI'!Jielem 
58,46. 

Złotek 

eu!tie 54 mi .. n. 
(L~ Za.rozyn) 

Stal R.zeS'l!Ów 
\\1.ókn, K~o!no 
Ko:l~j",rz Przem, 
ReStlvJa 
GwardJa 
StalSi. W61a. 

W ka1:egori:i rowPlrłYw tUry!!lt'ycz GÓl'lIlk Gorlice 
nyoh pienvc..a.e mi-ej-soe uj_ł Sro- Lubliniilnka 
doń (Now.a Wieś) 56,SIl, prŻed SLlr" 'PM.oIIła P.rzem, 
mankiem (Stróż{)wlU) ~,36, :8">- J1\.8 JaN'sław _ 
chenkiem (La.togzyn) 116,57 l Kll- Stal Swldnik 
siem <Latosr.vnl 56,&8- Sial !'SC 

18 H:f\ 18:10 
10 13:7 26:U 
18 13:7 10:6 
19 12:8 20:13 
H) 12:'8 16:13 
10 11:9 16:15 
HI 19:10 11:15 
19 9:11 12:12 
In 1:13 13:111 
19 7:13 11:1'i 
18 , 7:"3 11:20 
10 5:15 11:22 

""elawower,y przeor. Jażwi~1dę tTafi.! 
do br ... mlc! Polonii!. Naetępna o.ram 
kIł wp .. da w kilka sekund póz­
niej. a ukośny ""!"lal SloniewicZ$ 
grz~źTI'ie po raz; dru.g4 w .. Iatoe 
M'lłńkowskiego. Po przerwie Kloc­
ko za·"~",,ia rękę n .. polu kaTnym. 
I podyktowaną .leder,astk~ Sierot, 
z.amjenia na trzecią bram..k.ę. Po­
lonia dąży terl1: za wszelką ceno: 
do wyr6wn·a.nia, Jedna1c: jej SI~ 

Bramki zdobyli: dla LublInian­
ki w 23' min. ~amobójcza, w 25 
mln. Wieczerzak i w 86 mln, Ry­
b;cki. ,Jedyną bramkę dla JKS 
zdobył Be,ter w 52 mln. 

Lubllnianka byłl drużyną o 
wiele Olybszą, grająca debrz.e 
t"chniczni~ I w pJ"rwsze) poło­
wie panowała niepodzi~lnle na 
boIsku. . 

to nie udaj8. Do",ie1'o !la H mln. 
przed Ulkońozen1«n- ' spotku,i. 
Kreje~ strzeloa ór'ug" 

U8ta'laj"e wyni'llt dma. 

Drużyna JKS zawlo'dła we 
b-ra·mk<; wszystkich pr"w1e ll!'llaeh, a szcze 

gól!'lle sla bo zaIra! !'lapad. 

Słaby ~oziell w O1istrzlstwlch 
tenisa.yeh 

Przez trzy dni odbywały się w W finaie spotkała ~Ię para Kalł, 
R,zeszowle lndywidualne mistrzo-I ta M., Ulm (Rcs.) z parą Czerepa­
stwa wo,i. rzeszowskiego w tenl- r.iak (GÓrr.Ik), Szkółka (Stal Sta· 
.i~ zIemnym. W mistrzostwach lowa Wola). 
tyeh startowało 32 zawod:1ików, I GRA MIESZANA: LeszczynskB, 
Pierwazy raz w tegorOdzaju ml- Ukleja - Przyliplakowa, UJm '6:0, 
~trzostwach startowali młodzi te- 6:0 vo, Begajowa. Czerepaniak' -
ni.i~ci rzeszowskl~j Stall. Szczygłówna, Szkółka 1 :6. 3:6, 
CWIERCFINAŁY: Wilk _ Ja- W fInale spotkala si-e; para Lesz­

nusz 4:6, 6:1, 6:2. Szkólka _ Cze- clyń5ka Ukleja z parą Szczygł6w­
repaniak &:4. 6:n. Kalita M. _ na, Szkółka. 
Zieliński &:\, 6:2, Kawalec 
Uklej a 3 :6, l ot;. 

pOŁFINALY: Wllk - S~kółka 
ł:&, 8:&, &:2, 8:2, Kallt. M. -
Uklej_ &:3, 1:3, 8:4. 
l"INAŁ: Wilk (Włókniarz) - Ka-

lit" M. (Regovia) 6:1, 6:3, 6:2. 

KOBIETY: 

Siatkówka 
klasa A 

SzczYJlieł (Stal Stalowa WOla) 
LpszczYllska (Wł6knlarz Krosno) W Rzeszowie odbyły si<,: mistrz" 
6:3, 6:3, Szczygieł - Maksymi5zyn 'stwa s1~·tk6wki drużyn m~ki"h. 
(W/6knillrz) &:4, 6:2, Leszczyńska 
- Bega! (Kol. Przem.) 6:2. 8:6. 

GRA PODWOJNA MF,ZCZYZN: 
Wilk. Ukl~ja - Sokolowicz, Wró­
b.el ~:O, 6:0 vo, Kawalec, Zimny -
Zieliński. Wlącek 6:0. &:0 vo, Kar­
nicki, Janusz - Kalita, Ulm 3:6. 
5:7 3:&. Szk6!ka, Czerepanlal< -
Pnyllplak, Kalita 6:2, 6:2, Wilk, 
Ukleja - Kawalec, Zimny 6:1, 8:3. 

Stal StaIowa Wola pokonała Re-
80vlę 3:1 (15:5, 15:11, 13:15, 18:1el 

W drugim meczu Stal Miel"e p". 

konała Stal Stalową Woię 3:1 
(1~:12.12:!~, 13:12, 15:2), 

Dru:żyn~ JKS Ja·rosła'w n-ie przy 
jechała l oddala punkty vo Stali 
Mielec l ResoVld, 
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